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.WILNO 12 XI (Pat.f. hor^oc/ąi jiig tu  zjazd 
przedstawicieli Białorusinów Litwy środkowej i 
wojewódzłwa aowogrodzekisgo przy udziale 200 
delegatów. Przemówienia powitalne wygłosili 
między innym i przedstawiciel 1 pow«łańców aa- 
kordonowych oraz przedłta wicie! Białorusinów, 
wstających pod jarzm eoi bolszewickieat. Uchwa­

lono wysłać depeare do Naczelnika Pań stwa, do 
Sejmu, do prezydenta ministrów i do generała 
Żeligowskiego- W ybrano komisy* polityczną,

Z ja z d  B ia ło r u s in ó w
gospodarczą i oświatowy. Uchwały zapadną w 
drugim dniu zjazdu. N* zjeździć by# nastrój 
przychylny dla Polski.

W o ln o ś ć  p ras^ f.
WILNO, 12 XII (P a t) . Prezes Meysztowicz 

wydał dekret o wolności prasy w związku z wy­
borami. W myśl tego dekretu pisma pov stają 
na zasadzie zgłoszenia i podlegają jedynie ogra­
niczeniom kodeksu karnego.

i & u n t e ^ e n e y a  L .  R e o r g e a  t f . . a n d e m .
PARYŻ, 12 XII (AW.). Loucber doręczył 10 j LONDYN, 12 XII (AW.V „Times“ pisze w 

xsiB. Briandowi list L. Gcorge’a zapraszający pr®-1 artykule wstępnym, że L. Ueorge zaprosił Brion-
tniera trancuskieg® do Londynu, w celu zbada 
■aL. poszczególnych spi&w gospodarczych. Briand 
.oświadczył, *e najprawdopodobniej ©koł® 20 b. 
m. przybędzie do Londynu.

da 4o Londynu, jcelesn omówienia z nim polo 
lenia goapouąrcaego świaj^A Dziennik ten wy­
raża nadzieję, "e obu mężo&i stanu uda się stwo 
rzyć podsławę do nowego traktatu  sprawie- 
dMwssego niż wersalski lub znaleść drogę da 
uchylenia braków tego aktu politycznego.

la d  timbędzie radził Lloyd George Briandem.
WIEDEŃ- 12 XII (Pat.). „N. Fr. Pre5se“

z Paryża. „Chicago T m hunea donosi, że Lloyd 
Georgr przedstawi Bri&ndowi propozycje finan­
sowe, których glówue punkta są następujące:

1. Anglia proponuje rewizyę układu finanso­
wego z 13 sierpnia, który to układ odmawia 
Frrincyi udziału w pierwszym wypłaconym mil­
iardzie złota,

2. Anglia oświadczy gotowość uznania w 
w większej mierze niż dotychczas praw  Francy! 
do odszkodowania i odbudowy zniszczonych te­
ry łon  ów,

3. Anglia zamierza n* całą sumę swoich żą­
dań wobec F ran c ji przyjąć bony niemieckie, 
które Niemcy wydały na podstawie londyńskiego 
planu płatniczego lub też jeszcze raz wydadza, 
w razie gdyby ten pian miał być zm ieniony -™ 

■4. Anglia zamierza zawrzeć z Niemcami u- 
mowę, aby zapewnić sobie zapłatę części swoich 
żądań w świadczeniach rzeczowych. Nadto pra­
gnie Anglia podobnie jak  Fnmcya uczynić W ło­
chom i Belgii te same propozycje co do wyda- 
mis bonów niemieckich.

Niemcy wooec w a ż o n e j  drożyzny.
Podniebienie taryf poiłzforoyefci

BERLIN. 11 a grudnia. Dr. Rathenau wrócił 
jtiź z Londynu. ; w najbliższych dniach złoży 
sprawozdanie z rokowar tyczących się odbu­
dowy niemieckiej -srospodarki państwowej. Oru­
nia publiczna W Niemczech liczy sie z tem, że 
nastąpi wzmożeni® się dlrozyzny, gdyż ententa 
domaga się, aby doprowadzone do porządku 
przedsiębiorstwa państwowe, a praedewszyst- 
fcfem pocztę l koleje oraz aby najrychlej Uchwa­
lono reformę podaćloo(vrą. Ententa stawia te żąd&r 
aia jako warunkujące jakąkolwiek międzynaro­
dową akcyę pomocnic?0. Wobec lego zarządy 
poqzt i kole. wystąpią niebawem z bardzo ‘wieL 
tclom oodniesletitem taryf. A ponieważ zamierzo­
na jest równocześnie podwyższenie ceny wę­
gla, ceny wszystkich artykułów ątójdą również 
w górfi.

i fiofejowyeh, oraz cpm węgJa.
f BERLII . 11. grudnia. (A, W ) Zwyżka taty / 
pocztowej i kolejowej w Niemczech nastąpiły 
jedna po drugiej, w tempie bardzo szybkiem. 
Opłaty te w stosunku do norm poprzednich 
uległy zwyżce 20 krotnej. W tym samym stosun­
ku podwyższono ceny biletów kolejowych. W 
fen sposób zmniejszyć się m a deficyt kolei nie­
mieckich do 7 miliardów, poczt do -4 miliardów.

Rada bigi Narodótt.
AR\ Ż, 12 XII (Pat.). Przewodniczący Bady 

Ligi Narodów Hymans zwołał posiedzetiie Rae 
Ligi na  dzień 10 stycznia 1922 do Genewy. -

PRZEMÓWIENIE IOW . ULnMRMiR.
V'szyscy sa zgodni co do kcntsczności śiągy 

nięcir daniny, a  rćżrją  się tyłku co do metodj, 
Nie mamy planu linansowogc, nie znamy wydat­
ków naszych, nie ,vkmy więc, w j?4j-n stopnie, 
wynik daniny odjsowie jej zadarju. '  *

Do projektu rządowego kosnisya uodała art. ? 
o  .ceiadi daniny, twi-.-rdEząc, lź jest r«im przywro 
cenie rc wnowagi budżetowej, tu<fci?ż stworzeni': 
podstawy dte banki biieiowegjo 1’fważam to za 
zbęrfee i  nieostrożne, gdyż jiiiit ri wie — trzeba 
to trzeźwo powiedzieć — czj' tzanina pokryje &t~ 
ficjd budżetów}' i bezpośredrio przyczyni się do 
powstania banku biletowego ? Społeczeństwo wijt- 
jnoże doznać zawodi f^taw a hic ustanawia sto­
sunki która część ctanioy ma być użyta ne po- 
Icryck deficytu budżetowego, a  która część nu 
stómrzenie Danku liłctowego- Ckkoszę wraż/r.u::, 
że- ofiarność -spoiecacńsiws « td  w bdwmtnym- 
stosunku do- zapału rtferentu. Nasz budżet jest 
przeciwgłodowym budżetem, a ni? budżetem nu 
syconjar^ o ile chodzi o pokrycie. Skarb żądaf 
około 108 miliardów. Konusya odjęła skarbowi 
20.6 proc. jego żądań. Ale i między uchvraioną 
nanmą a  ściągniętą d-ariuą jest jeszcze wielka 

j różnica. Trzeba potrącić pe-.vi.n procent r.ptóią 
} galny, a  tego wymogu ustawa nie posiada i dla­
tego (procent ten będzie większy niż sj? spodzie 
wamy n anina nie dla tej cyfry, jaką przedstawi' 
referent file jruiiej, rie wystarczy nawet sia po 
krycie deficytu. A to na skutek jej redukcyi. L>vą 
żarn, że spemiłaby już swoje zadanie, gdyuy po 
kryła niedobór do czasu, aż dochody państwowe 
pokryją normalne wydatki. Zmalała z&ś wskutek 
współdziałania rządu i komfsyi. Minister sicarbu 
nie stawiał kwestyi albo albo, ale obniżenie d& 
muy nastąpiło za jego rgodą i na podtstawfe ja­
go projektu. .«

Uwidoczniły się dwie tenaeneye: do

OBNIŻENIA DANINF I OBNIŻENIA POLITYCZ­
NEGO ZNACZENIA SEJMU,

Obi : idą równolegle 1 są w  wzyczynowym fcwiag. 
ku. Im większe kon*-esye robił sejm w obnlżcriu 
swego znaczenia, toni vvi;4csze koncesye robi! mi 
nister w obniżeiTa' wysokości daniny, Tylko pro 
cent jest nierównomierny, bo dtniwę obniżone o 
26 proc a sejm utracił połowę swego znaczeni't. 
Z rzeszeni się przez Izbę prawa inieyatywy jesv 
wielką szkodą i aczitoiw i^ dążności mogą być 
najid^alnitjsze, faktycznie ultlad doprowadził do 
obmżenia politycznego sejmu.

Ir ;cyaiywę zniżki ca jiy  dawał i rząd, im&” 
nowieie przy wniosku o piogresywności. Retemn, 
pisze, że progresya nie da się stosować do dń- 
niny, a  nieco dalej stwierdza, że istnieje tylko nie­
dostateczna. Istotnie zabrakło jej tchu, zatrzymali 
się przy 40 m orgach.. (Głos: Przygniotły ją te 
lodówce pana Wierzbickiego/. Może lodowce, — 
choć nie wiem, czy y/iaścizje nie myślał o lu­
dowcach. (Wesołość). i

Zamiast progresy i , wprowadzone ffegresyę 
(Głos: To wszystko jedno). Zaoewne, jdk w tej 
przypowieści A dwóch ■ kłocącycii się, z któryts. 
jeden twieimil. że droga idzie z dołu do góry,
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a  drugi, żra z góry na dół. (Wesołość). Mi i ter i i > 
śgodził si? no progresyę, w i c ją skrcś.ono. Przy 
progres ń  obnia-mio d a n y  o 1/4 rapmcd.by ci, 
którzy mają p  nad 40 morgów. W o b e c  d e g r e .  
s y i  z a p ł a c i  to  s k a r b .  W sw im czrsi: z 
prawicy padło hasło: równe podatki, a nie sto­
pniowe. Obecnie skarb jest oiiarą t.go  hasła.

Zaprowaljcno degresyę w croLnvm handlu, 
file oo dio wieli.! go kaęi ału mmi jszeno projekt 
ministra do 2/3 j.4 rwetnej wy.okaóci. Wprawdzie 
wyrównało to, ale tego wyrównania i i J uznaję, 
gdyż zwolnicno pczetŁi ibi.irstwa akcyjne bcz- 
nni-ime, a cbJ^żo* o i d>-me. Przemysłowcy są
0 tyle w  gorszem połda^pia od ro.nl ;ów, że iie 
cieszy ! :i_: aktyw om  p  par j -m mjnistra. Opo­
datkowania darniną miast jeszc..*- o i jest załatwio/- 
qe, gój ż dotyczy ogromnej iloś.i kzpjów i prze­
mysłowców, a  istotni.' tylko podatek gruntowy 
daje podstawy dla ob Jeżenia da; i -y. 1

i W  sejmie średni sten i.I. jest zispeb |e repre­
zentowany, Krzywd/ mogą być rażące i i im; i 
fcni n a  Miukim > ad i ję, że r i i,ster stworzy acT- 
Snnijiracyę podatkową. Podatków naszych i !.r 
m ożni brać za podstawę daniny, gdyż przy za­
stosowani.! mnóż’ ika d .clw d i :y  do i n o  iiwych 
rezultatów. SądJo.m  ił  n fei ter stworzy rucho-j 
me inspektoraty podatkowe i wyzyska swą zna­
jomość w tej gałęzi dochodów, aby uregulować
1 stworzyć podUawę dla podatku. Danina tych 
podstaw nie m a. i

W komisji postawiłem wniosek, aby obcią-| 
żyć takż? bilety Kasy pożyczkowej daniną, co 
da się pizŁ-prowad-ić w sposób prosty, równ> 
tni :my i VyLc::ający wszeii i ■ o i gacie się. Wy­
brałem di a tego fermę obciąż/ n il  \ i ..tu, i i > osobhL 
fca, i gdrbyśd® panowie b:. i uchwSIiłi ten pro­
jekt, to p juotnie jak kto zi/ kładł ie spać 31 gru­
dnia 1921 roku, budzi t i j  autematyer r i : w roku 
1922, miałby w tym roku już spłacaną daninę za 
swoje bilety Kasy pożyczkowej, bo każdy tj.e t 
na drugi dzień byłby wart nu.i .j o  10 lub 20 proc., 
stosownie ćó uchwały sejmu. MirJLter i i a przy­
chylił się ł j  tego projektu ze względu na w ra­
żenie, jaki .by taka uchwala mogła wywołać za 
granicą. Loez każdy, kto Worze nasze Li ty w rę­
kę, wie, że cne nie mają ustalonej wartości, dla­
tego zmniejszenie lub zwi ksze i i  tej wartości 
•sie może być żalną licspodJanką 
'  Minijter powiada: My i i :  chcemy bvc bankru­
tami, ja nie dam no to swego nazw i ka. Lecz 
ci 3 pjw in o być w Polsce mi i Ira skarbu, któ­
ryby cw go n a ,?, w i ka n.Ł to i i  cal, i po im ,  że 
BajbardLi j  g e tn  m  zaz ro .ci b C ii .a i minister, 
Który rasie „bankructwo" ren nie przeprowadzi 
który nas wyprowad..i z morki do połci,i go zło­
tego. Nie mówiny, ż |  noszą marka dh  ma noent- 
*s.ąl» j wartości, bo ki ka usYaw sejmo wych o tern 
snowi i nip. w „Ti.rw i “ czytać mocna, że pol­
ska . niemiecka marka równe Są 1 szy i gowi, 
mimo to z góry założyiiimy, że tyiko cz^ść tego 
wypłacimy. Gdy. interes pu łłycrny fraocusi i czyi 
en itdski wymaga, żeby im p a  polska była mało 
warta, to rzuca się jej h f  na targ, a i  marka 
spadnie do żądanej wysokooci i wtedy i p : trzy . 
nikt na jej nominalną wartość, taką czy i ną. 
tylko na popyt i podaż. D;iś tego literesu t ist j 
nie ma, d i i  cała Europa. spuku uje na podwyż­
szenie wartości naszej morki, v i ,c nie ma oba­
wy, żeby Łakie obciążeni i wywoJ&ło zrj kę lub 
zachęciło kentrminę do ;incgo yb i erka marki 
polskiej. Najlepszym dowoJjjn na to jest, że tek 
skromnymi środkami i-oż.m y mrzymać s ta li i .a- 
cyę martu. <'

PrzeprowąJzi im y  w  dani {o kilka zwoln;eń 
«ta miast rówmokgie z ułgairti dla w: i. k i dzy 
innami postawLem w io sek  o zwolnienie koope­
ratyw aprowózacyjnych, a dtiś prcpom ję dodat­
kowo, żeby to z w o l n i e n i e  r o z s z e r z y ć  
t a k ż e  n a  z w i ą z k i  k o o p e r a t y w  ż y w n o ­
ś ć  i o w y c h .

£ Co do obciążenia nrzemysłu naftowcgo s to i r- 
bzam przedewszyst.i un, i i  asunr t do obci ż  ni i 
tego przemysłu małopoiJd go t a i  M ałoeo.ani.•. 
Następnie dodaję, że p> b.iższcm zbadenii oka­
zuje się, że niesłuszni a eta i my r.a brutta taką 
Samą daninę, jak na netta, chociaż brutta mają 
ceną przymusową, przez skarb czna/zoiią, cenę 
niezależną od ceny targowej, która jest o u i Je  
razy większą. Wedle danych Hrzędu naftowego, 
bruttowcy od początku sekwestru poiskiego o- 
trzym ;u 322 n i:, tnk., a d. niay mu i iby zapłać.e. 
jkwotę równającą się 2/3 tej sumy. Dlatego wne

A Ł O P O L S K !  Z f l K t I O  O D Z i E Ż Y

n ^ ro w a ila s jŁ  o d  d n i a  O i a  d® 2 4 /1 2  i u ‘i l

m 'W,, s i k ą  S p r z e d a ż  ^w r:azd k u t.ire | 
O B U W I A  MĘSKIEGO, DAMSKIEGO i OZiEGUEtO.

Ceny ©,10 preneif niższe d in
r-zę, ażeby znaleść inną podstawę dla obciążenia 
brutto wców.

Nijsłusznem jrto sdaje, że tylk^ (przemysł nafto,, 
wy wybrono do w i k s z .  go obci .jż mił. Nacówmiby 
się <fc» tego no. przemysł alko-hok.wy, ra in rye 
liki.rów, którym rząd1 przez zni i n.e moncpolu 
dał prezent królewski. Nie mając dinych staty­
stycznych, nie imog? w tym względzie posta\ i ł  
wniosku k :nliretnego. Prócz tego znaiaziyby ti c‘

W" tm -  (

i inne przemysły, które mogłyby udźwignąć v.iyk- 
sze obciążani u. - ‘

Powterzaim, że ubolewam, iż w tot^re: i : toffi 
warstw, któreby na.łatwi' j mogły zni :ść i .śę.r, 
(fc.nina została zm' i j :zona. To, co uczy i o dla 
warstw mało póii idających, zo t ło w t n  spo­
sób v/yd Tc.e prz; z przed ta w ij^ i owych warstw* 
bogatszych, prawa).

Jak endecy gospDdarirą fnndnszai! panstwowemi.
Jak wiadomo, wyszło na jaw, że p. W łady­

sław Grabski, gdy był ministrem skari u, u- 
dzielił hr. Sobańsl ion u, krewnemu byłego mi­
nistra spraw zagranicznych ks. Sapiehy, po­
życzki w kwocie 120 sii i mów marek "e skar- 
lu  państwa, nie ma.jąc ku iemu upowa żnię, i i 
od sejn u. P. Grabski uczyni! to c ic , czem, sa- 
mowoónio i bezprawi j: . Rzecz rię  wy la ł i d :.ę' i 
temu, że obecny minister skarbu p ]\dchalski 
nie chce u mać toj pozy cyji i żąda zwrotu wypła­
conej su riy.

Preyłapana na gorącym uezynku i zdemas­
kowana narodowa dpmokracya nie posiada sję 
z gniewu na tę  „niedyskrecyę“ i ciiwymjąc się 
swej zwykłej metody, stara się bezczt nie prze­
dzierzgnąć z oskarżonej w oskarżycielkę. Przy­
biera pozę nies'u3£łiiie prześladowanej niewim 
hoś<ji i woła patetycznie, że owa pożyczka 120 
milionów nie poszła na pokrycie prywatnych 
d!u ów hr. Sobańskiego, lecz na zapłacenie wy­
datków, poczynionych przez niego na rachunek 
„komitesu paryskiego", że płacić wydatki te ma 
obecnie obowiązek państwo poisli™  gdvż ów 
komitet w czasie wojny światowej reprezento­
wał u ententy Polskę.

* Pozornie ai; u.nent ten wydaje się  uzasa­
dniony. Ale jelli się bliżej w sprawę tę w"jr 
0 \y  t i pozna jej sekretne szczegóły, rzecz przed­
stawi się w ianem zgoła świetle.

Otóż „komitet paryski" p. Dmowskiego był

utrzymywany przez rząd francuski, k óry pta- 
c ,i u  u oOO.t 0 0  franków mii : i .cenie, c j  za dwu- 
iemi okres isti.bm a tego ko.uice.u wyniosło, su­
mę 7,2G/.000 franków. Nadto na armię Hailyra, 

t-wydał rząd francuski 257 mi'ionów franków.
' Razem daje to olbrzymią su nę przeszło 284 
milionów franków, wynoszącą wed u ; obecnego 
l.ursu przeszło 6 i pół n i i uda  marek, a sumę 
tę n uai państwo polskie zwrócić rządowi fran­
cuskiemu, gdyż ten czynii te wydatki na rachu­
nek mającego powstać państwa polskiego i po 
jego utworzeniu obciąży i. je tą kwmą, ja«ó? 

i diuriem . ’■ " -
Łu na S03 tysięcy franków mierięcznie była 

aż nadto wystarczająca na opędzenie wydatków, 
za sobą pociągała dypiomacya „konni.« ujakie

paryskiego /  zwłaszcza, że lenże .oirzymywął p o ­
nadto także od rządu angielskiego subsydva.

Jeżeli te sumy nie wys-arczały „ko.ui etowi 
paryskiemu" na opędzenie sw liżh wydatków, 
jeżeli jeszcze hr. Sobański mm i ił robić długi, 
to widefczme było go:>[K)d;irka „kou i «iu parys­
kiego" rozrzutna, życie jego dzpilaczów zbyt­
kowne. I w7 istocie była la-ń gospoodarka ogro­
mnie m arnotrawna, Zycie nad sian, wystawnośe t 

|zbytek, za któryj powinni pła ić (i k.órzy. to 
ziyt.kowne ‘życie prowadzi’? Osobli we lo wy­
maganie, żeby ojczyzna płaciła d u . i  zm cI gnię- 

I te na wieikopański luksus tych panów, którz-y 
lubią żyć na wiał dej stopie...

Dalszy przeo eg st ejxu w Za|!ę- fciu ostr3Vi*sko-5<arwifiskisni.
MORAWSKA OSTRAWA 10X1. Tel. .CMr. 

Ztg,“. c/.oi aj roziioczą Z iązek zjednoczuDyan
górni ków obrady z tninisirem pracy, Tu znym, 
w sprawie nowego kryzysu strejko w Zagł - 
lnu. Ministe< oś* iad  zvł, że jeż“li górnicy tiwają 
na stanów i-ku nieprzvj?cia kompromisowego 
układu, zawartego z przedsiębiorca ni za pośre* 
dnict s etn rządu, będzie zmuszony podać s.ę do
d ym isyi,

MÓR. OSTRAWA 10 XII Teł. aOslr. Ztg.-. 
Według wiadomoś i, zaczer miętych z kieiują- 
cych kół rouutniczych ponowny wybuch ogói-

Z ro ro t  z a b y tk ó w  z  Z a rrm u  w a rR z a w -  
sU ego.

WARSZAWA. 12X11. Biuro prasowe przed- 
stawiei Is .va S- wietów rozesłało do p.sm nastę­
puj cy kom unikat:

W dniu 6 grudnia w nocy rosiaf wysfany 
z Moskv'v na polską gran cę eszdon, złożony z 
47 wag nóA/ z »■ icnnni warszawskiego zarządu 
pałacowego

nrgo s tre s u  da się uiT«< u<jC U ko wtedy, jeżeli 
prz ds ętnorcy zgod/ą się na dal-ze rokowania 
w kwestyi «pofnvch punktów, oraz jeśli na cza# 
rokowań «d ą >ią od swe| ucu.wały, powzięt ' 
29 pai ziernika, wed u :  k órei ma być takie v  
grudnia przep owadz na ld°/o relukeya płac.

Kieri j tce kola rołiotni>ze wyrażają zajn try- 
wanie, ie przedsiębiorcy nie ze.hcą zgodzić się 
na to ustępstwo. ' ■

W od *zwie do górników seKretaryaty robo 
tnicze cświad zają> ie przy nowych r kowania h 
nie będzie juz c h o d iło  ó  |iro*izOrycziie z .ła;o» 
d/en e konfliktu sirejkowego, ale o trwałe uie- 
gulow anie'stosunków .

W  Zazł/ldu podjęto cs-ęto-ow-o pracę, w nie­
których szybacn uirejk trw a dalej.

f-oda Skobla A n a to la  f r a n ć e >
SZTOK5IOLM, Vi XII (Pat.).* O tb y ł się tu 

uroczysty ak t wręcz-nta A ustoio^i F^anm na- 
groily Nobla z dziatu lit< ratury. VV uroczystości 
«zięli udział król ze świtą, ksiąięta k r» i oraz 
oraz czlonkow c rząi(u. Wśród oklasków król 
wręczvł Anatolowi p iance i agrod; wraz z dy» 
doini-m i złotym medalem. Krói w^dai ujc czese 

Anatola PTan.e uroczysty obiau.
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MANIFESTACYA P R JL E lA K Y A T li LWUWA
Lwów-, 12. grw M a 1921. 

W  tób. niedzielę przed1 południzm salę Izby 
lęssotSzłelnicse] galeryę 1 "Westybul zajrJri.y  tłumy 
roi^aiużowanych w Związkach zawodowych ro ­
botników. Nic dtowiłtógo, bo na porządrku dzictt- 
Rym była sprawa zwiększająoego ślę z dnia na 
izieu bezrobocia i środków zaradczych przeciw 
tej klęsce, dotykającej przedewszystkiem bezpo- 
irafino robotników, zgromadzeni" miało jeż za 
radonie podnieść protest przeciw represyom, sto­
sowanym przeciw robotnikom i wiiesionej usta­
wie wyjątkowej. /■

Każdy dzień świadczy, że organizuje się zwar­
ły front przeciw dbty diczasowym rfiĄpnalnym 
cdooyczom klasy pracującej, uzyskanym dzięki 
krótkotrwałemu rzą<fc»wi tow. Maraczewfkjsgo. 
Fabrykanci i tróżni pracodawcy obeci fca powodują 
nieraz sztuczne bezrobocie w celu zmuszei ia pra­
cuj <jcycb do olniżki płac pomimo szalejącej etro 
ęyzny środków spożywczych.

Jeden z  właścicieli dużego warsztatu stolar­
skiego we Lwowie, mający zamówi:nia na szereg 
miesięcy, zawiadomił {pracujących w  ub- so- 
óotę, tfoe

ZNI2A ZAROBKI O 30 PROCEN’
raekomo „z powodp zastoju". Podobnie czynią 
inni majstrowi- stolarscy. *

W  zawodzie skórnym i innych be 'robocie 'jest 
tak ogromne, jakie nigdy ; i? istniało przed wojną 
światową. Władze jednak niewi.de na to zwracają 
uwagi Y nie wpływiaią na pasicarzy i producen­
tów artykułów spożywczych, by zniżyli ceny i 
tym sposobem umożliwi! życie po miastach.

Mowy, wygłoszone na vieou, oraz nastrój 
zebranych świadczył, że klasa pracująca rdaje so­
bie sprawę ze wszystkich machinacji kapitalistów 
i producer ów, usiłujących utrzymać swój dotych­
czasowy „stan posiadania" w  postaci paskar­
skich rysików, oraz brak energii rządu w kierunku 
poprawy tych stoamiuóW.

Po agajemiu wiecu przez tow. Z e l a s z  
k i e w c z a ,  do prezy dyum wybrano: tow. Że- 
l a s z k i e w i c z a  i H e l ia ,  na sekretarzy tow. 
S ł o n  i o w s k i e g o i  i S t e l m a c h a .

SPRAWĘ BEZROBOCIA
referował tow. poseł H a u s n e r .  Sprawa s?wo- 
bód obywatelskich i zwycięstwa Masy pracującej 
w walce z kapitalizmem zależy tylko od silnej 
i spoistej organizacji. W e Lwowie muszą być 
'dlne argaiiuzacye zawodowe, bo musimy lać z 
feadyeyą, tu bowiem klasa pracująca zawsze by-, 
la rewolucyjną i świeciła przykładem całej Polsce.

Obecnie istnieje przesianie w przemyśle u nas 
t na całyta świńcie. W  Ameryce jest ponad 7 amaT-*' tykom przemysłowców, którzy zatrudniają niizor-

W  sejmie kiułr posłów P. P. S. usimie stara 
się, aby sfeuAJd bezrobocia u nas nie były ciężkie 
dla klasy pracującej. Robotnicy muszą poprzeć 
starania posłów, aby rząd dawał wysokie zapo­
mogi oezrobotnym.. (Oklaski) Mech c| odpowia­
dają m  dotychczasową gospodarkę, którzy pragną 
•paskarskich .zysków.

SPRAWA RSTAW WYJĄTKOWYCH, TO OBJAW 
REAKCYI,

która rzeatoimo godząc w Komunistów, chce znisz­
czyć wogó.e socyaliam. Świadczy o tem zasądzę 
nie tow, Kwapiuskh go, który opiekował się służ­
bą folwarczni tymi białymi murzynami. Dzieje 
się to i baz ustaw wyjątkowych. Obecne ustawy 
znane są działaczom sprawy robotniczej, którzy 
wiele za sw ą pracę przesiedzieli W więzieniach.

Burżuazyn ściga robotnika, walczącego o swą 
ludzką egzystcncyę, lecz ci, co atakują w nie­
możliwy sposób Naczelnika państwa i armię, nie 
są pociągani <fo odpowiedzialności przez proku­
ra tory ę państwa za zdradę państwa.

'To postępowanie w 'Polsce

PROWADZI DO REWOLUfCYf,
wiemy bowiem, źe te wyjątkowe ustawy skie­
rowane są wogóle przeciw zorgjWfcowanym ro. 
botnikoni. W  czasie omawiania tej sprawy przez 
mówcę padały burzliwe słowa, protestujące prze­
ciw zasądzeniu tow. Kwapińskiego i t. pl 

Odczytaną rezolucyę przyjęto oklaskami, 
Tow. dr. H e r s c ł i t  a l  omówił sprawę u- 

staw wyjątkowych karnych-" Jak długo była woj­
na, potrzebowano robotnika walczącego raa fron­
cie. tespektowano też ustawy i rozporządzenia 
rządu tow. Moraczewskiego. Dziś spokój i chcą 
zabrać te minimalne swobody. Straszak komu- 
nfemu nie jest groźny dla klas" robotniczej, albo. 
wiem u le  ona, że komunizm oaoala ją od socya. 
lizmu. Ctstawy te wydają każdego na łup, policya 
może każcego na "S miesiące i n t e r n o w a ć ,  z a ­
w i e s z a ć  d z i a ł a l n o ś ć  z w i ą z k ó w ,  konfi 
skować pisma i t. d  (Długotrwało okrzyki: hań-

przeciw zamykaniu warsztatów wojskowych 
°o  przemówieniu tow. R e i z e s ó w in y  t Sziek 

r e r a  przewodniczący odczytał następujące reze 
tocye:

Obecny kryzys spowodowany został dziką i 
bezładną yuapoctarką obliczoną wyłącznie na zysk 
kapiialistóv ’

W  ichwili obecnej kapitaliści chcie i cały wzrost 
wartości marki wyzyskać wyłącznic d a  siebie, a  
nie chcąc odpowiednio do niej obniżyć cen swych 
produktów, uniemożliwili ludności, pozbawionej naj. 
prymitywniejszych artykułów, zakupno ich, cho­
ciaż te leżą bezużj tycznie w składad i i jnagazj 
nach.

Kryzys ten przezwyciężony być może tylko 
przez znaczne potaefenie artykiuow spożywczych, 
węgla, surowców, artykułów pierwszej potrzeby 
i środków przewozowych.. Obowiązkiem rządu, 
jest znaleźć środki, by potanienie to wymusić na 
opornych przemysłowcach, kupcadh i’ producentach 
rolnych. Cel ten osiągnięty być może w znacznym 
stopniu przez działanie kooperatyw, które przy 
r-imocy finansowej rządu wzięłyby na siebie do­
starczanie tsrich  produktów konsumentom z  po*nię 
nieci om wszeklego pośrednictwa.

Wzywa się kooperatywy do podjęcia odpo­
wiednich kroków u rządu, by przy jego pomoc® 
przełamać opór chciwych zysku kapitalistów i 
przyczynić się w ten sposób do potanienia towr 
rów. \V  przewidywtmiu, że wiciu przedsiębio 
ców wykorzystać będzie chciało obecną sytuacyę 
w kierunku obmiżeria płacy robotniczej, zwraca 
się na to uwagę wszystkich związków* i wzywr. 
się je db bezwzględnego odrzucenia wszelkich 
propozycji, zdążających w obecnych warunk-ch 
do obniżenia płacy, chociażby nawet zn cenę utrzy­
mania normalnego ruchu w przedsiębiorstwie.

Rząd £na fpfrzyjść natycumiast z Wydatną pom o-. 
cą dla bezrobotnych przez udzielenie im odpowie­
dnich, wysolcich zapomóg. W tym ceiu zwracaraj 
się do klubu posłów P. P. S. z  żądani sny i (prośbą 
by bezzwłocznie rozpoczął akcyę w kierunku a . 
chwalenia odpowiedniej ustawy.

SPRAWA qSTAW WYJĄTKOWYCH.
Wniesione przez rząd ustawy wyjątkowej

ba!). Projekty podobn® mógł ułożyć człowiek głu- uwa*a zgromadzenie za z&rnach na v olność koali, 
pi lub zły, ' cyi. zgromadłzetń i crgatuzowjnia się.

Przekonania polityczne muszą być wolne i Przeciwko zamachowi temu podnosi jaknaj" 
dozwolono. Zdrowa myśl socva'Istyczna zwycięży -^rdziej energiczny protest, oświadczając, że uży 
prądy Mące z bolszewii (Długotrwałe brawa 'i j i« wszeflóc środków, by nie dopuścić do jakiego-
oklasm;

Mówca odczytuje rezolucyę i wnosi okrzyk 
na cześć równości i  diemokracyi w Polsce. 
(Oklaski),

PRECZ Z USTAWa MI WYJĄTKOWEMU
Tow. H e l i ń s k i przemawiał przeciw prak.

bonów bezrobotnych. Szalone paskarskie zyski wo- 
enne są oelem feapiialistów, gdy tych zysków 

t»ie ma, to wolą niszczyć towary, ariżeif je sprze. 
Jav.-ać po uczciwej cenie.

V/ Polsoe'bezrobocie nie istnieje na razie w 
tych rozsniarau^ lecz kapitaliści irsaętteie upra­
wiają ,ednakową politykę ekonomiczną. W  Ło- 
fei wszystkie magazyny pełna towarów lecz ro" 
botnik nie może w cenie stosownej do jego za,- 
robków nabyć koszuli. Dziś mijarderzy rękę po 
pomoc wyciągaj^! do rządu, jak nędzarze, aby 
na towary sw® utrzymać paskarskie eenj 

Organizacy” robotnicze razem z fabryScantauni 
zwracają się do klubu posłów P. P. iś. w sejmie 
o  poparcie. Tructne nam y zadanie, Mbowimi wie­
my, że z  pomocy rządowej ty.ko oitruch przy­
padną robotnikom. Burżuazya i kapitaliści wyży- 
Tlkują stale klasę pracującą. T y l k o  o b j ę ć  >e 
f a b r y k  p r z e z  r z ą d ,  b y  r o b o tn i c y -  s a m i

ganfzowanydi rufx>t v;.ków- przybyszów ze 
Tow. B o s y  i K n a ip iń s k i  przedstawili o- 

D-ecną nędzę robotniczą, a ostatni wniósł rezolucyę

kolwiekbącCź ograniczenia swobód . obywatelskicłi 
i woinośd organizow^iip. się i p/alca L, z wyżyj 
skiem.

Rezolueye te jednoglośme przyjęto, jak >też 
rezolucyę, aby władze wojskowe w e Lwowie rue 
zamykały warsztatów, aż do czasu, gdy nasłaną 
czasy normalne dla przemysłu, araz by, władze na­
tychmiast uwolniły z aresztów więźniów potjJ- 
tycznv::h,

imponujący ten wiec na tem zabończorao

Pv'se<tr«i»ko ustawem  wjrjątkow/nL
DROHOBYCZ, 10. grudnia 1921

Na wezwanie Komisy! Związków zawodowych 
3 Rady Robotniczej PPS., zgromadzi* się /proleta- 
ryat tutejszego gryłdu, ażeby jak naj energiczniej za. 
protestować przeciwłco projeitjawi listaw  wyjąt 
kowycli i [zasmacliowi na 8- godzinny dzień pracy 
przez zamierzone podniesieni" liczby godzin pracy 
w handlu

Zgromadzenie zagaił tow. K o la r z ,  Który w 
swein df..zszem przemówieniu scharakteryzował 
przyczyny obecnego kryzysu w  przemyśle, podkre-

je  p r o w a d z i l i ,  rozwiąże to zagadnienie k o ' śliwszy w szczególności spekufacyę, którą upra- 
rzystnie dBa robotnika i konsumentów. (Brawa j. | k ia  li przemysłowcy naftowi. Obecnie zbierają 
'klaski rtdyby klasa rofcotntoza była należycie j tyikc piony swej nieuczciwości przemysłowej ŵ o-

zorgauiizowms i Spoista, dviś już sprawa ta by­
łaby akmalna.. Rząd1 obecny w obawie przed- na­
stępstwami bezrobocia zagrozić fabrykantom łódz­
kim, że ustanowi komisarzy rzą-riowycli po fabry. 
kach i śam je urudnoini. Groźba ta poskutlcowrała 
( już 70 proc. fabryk w Łodzi jest w ruchu.

Cena środków żywności jest micrnfrjem pła­
cy robotnika. Jak długo one rje  staniały, tak długo 
piaiK obecne muszą foye utrzymane. (Brawu i 
okLasJd).

bee maństwia i społeczeństwa, a  chcieliby następ­
stwa swei niecnej pracy zepchnąć na klasę robo­
tniczą przez znażkę płac, chociaż ku temu niema 
powodu, igdyż życie w  tut. zagłębiu wcale nie pota. 
niało. '

Po wyborze nrzewodniozącego, którym wybra. 
no tow. W o lf a ,  oraz załatwienie sprawy wy­
borów (Megatów na pertraktacyc oenifcowe do 
Lwowa, przystąpiosf" do właściwego porządku 
diienaego.

Referat w sprawie zamierzonych ustaw wy. 
jątkowych i izairi-^rzonemu zamachowi' na 8- go­
dzinny dzień pracy wygłosił tow. M e l a a r o w i c z  
który w dłuższych wywodach przedstawił zgro­
madzonym, jak reakeya przez swych ministrów 
obmyśla kajdany na wohiość obywatelską spe 
łeczefistwa, w szczególno.:'ći klasy robotniczej, 
gdyż głównie przeciwko niej kują się wspomnia­
ne ustawy nwjątkowe. W sprawie zamachu na 
8- godzinny dzień pracy podkreśli! referent, źe 
po odparciu zamachu p. Michalskiego — przy­
szło znowu protestować przeciwko nowemu za ­
machowa komisyi sejmowej, która na wniosek 
posła, ludowego choe podnieść liczbę godzin 
pracy w handlu, niby dla wygody kupujących 
kmiotków. Należy nam jednak czuwać, gdyż 
reakeya różnymi sposobami dąży do zrobieni# 
wyłomu w ustawie, ponieważ jest pewną, że 
dalsze zmiany poszłyby później łatwiej.

Kończąc, postawił następujące rezolucye. 
które zebrani uchwalili jednomyślnie .przez a- 
klamacyę:

1. Zgromadzeni robotnicy i robomice miasta 
Drohobycza i okolicy, w  dniu & grudnia 1921.
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protestują przecinko projektowi ustaw  wyfąt- 
fcowycii, które oddają obywateli polskich n:- u,o 
policyjnej samowoli, zabijają w społeczeństwie 
poczucie prawa, poniżają golność obywatelską, 
worowadz iją w Polsce star* niewoli i m isku 
S w ten sposób zagrażają całemu państw owem u1 
i społecznemu życiu naród o, w szczególności 
Udasy robotniczej.

2. Zgromadzeni protes ują przeciwko zami"- 
laoaietnn zamachowi na 8- godzinny dzień pra* 
cy w handlu, gdyż są pewni, że po podniesieniu 
liczby godzin pracy w handlu, reakeya przypuś. i 
dalsze ataki na ustaw ę o 8- godzinnym dnia pra" 
cy, tej jedynej dotychczasowej zdobyczy klasy 
robotniczej.

Po uchwaleniu powyższych rezolucyi Iow. 
D e n a . s i e w ic z  w gorących słowach apelował 
tdlo zebranych w sprawie s  .ludki na gh duych 
w Rosyi, podkreślając, ze jeżeli nie chcemy, 
•ażeby hasto międzynarodowego socyahzmu n?fi 
było czczym, frazesem spieszmy z ofiarami na 
jakie każdego z nas stać.

Odśpiewaniem „Ccrwonego Sztandaru" za­
kończono zgromadzenie.

■ J fo w in y  z  dnia.
Lw6w, 13 grudnia,

! REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO WE LWOWIE*
We wtorek o godz 330 , Chory z urojenia", korne, 

dya w 3 aktach Mo sera. Staraniem żyd. komi.ctu opseiu 
< nad ociemniałymi żoini. rzaini

We wtorek o gfdz. 730 „Krąg interesów3, maskarada 
w 3 aktach Jacinta Bonav;iita

W Środę o fodz. 7 30 „F .ust“, opera w 4 aktach
■ Gounoda. Gościnny westęp A. WesołowsKiego, artysty 
o*;er Petersburskiej i M oskew skie.

W czwartek o godz, 730 „Krąg interesów*, ma­
skarada w 3 a etach Jacinta Bonaveuta.

; Po każdem przedstawieniu Kieczornem czekają 
wozy tramwajowe ■ o użytKu Penhcziioaci we wszystkich

■ kierunkachP \Łł «*»

REPERTUAR „.TEATRU MAŁEGO" (Gródecka 2 b): 
We wtorek o godz. 7 30 „Ostatni walc", operetka 

W 3 a1 tach Oskara Straussa.
We ś odę o godz. 7 30 „Ostatni walc”, operetka 

w 3 aktach Oskara Straussa.
W czwartek o godz 7 30 „Ostatni w a!c\ operetka 

w 3 aktach Oskara Straussa. ~

REPERTUAR „TEATRU NOWOŚCI'*, ul. Slornczngi
We wtorek o godz. 7-30 „Ahaswer*, sztuka w S akt. 

<3. Zapolskiej (.wznowienie).
W środę o godz. 7 30 „Ahaswer*, sztuka w 3 aktach 

d .  Zapolskiej* *■

W czwa tek o todz. 7 30 „Ahaswer3, sztuka w 3 
aktach G Zapolskiej.

Bilety do Teatru Nowości sprzedaje kass zamawiaft 
w teat ze Wielkim *eiśC;e od ul. Legio ów w dzień zaś 
przedstawieni i > d godziny 5 pupo!, w Teatrze Nowości 
iPcSaż Hermanów).

REPERTUAR TEATRU ART -LITERACKIEGO ' .UL",
Program od 5 grudni i t) Częśi koncertowa Ardea, 

łaskowska, Sa aczyńska, Tahskj. Zanorstta, Ba'eńscy 
Brono wski, Beroft ki, Michał -wski, Mirski, Ub i ń - M 
i inni 2) „Na postoju", tautazia ułańska. 3) „Landru 
uwolniony", taisa.

REPERTUAR BIURA KONCERTOWEGO M. TUER’’A.
Wtorek 13 grudnia: Kon ert kompozy'orsk W Fr e- 

Sianna z udziatem śpiewaczki Drexiet-Pasławs<oaj 
 ------

POŁĄCZENIE TELEFONICZNE między Lwo­
wem i W arszawą, Krakowem 1 W arszawą prze­
rwane.

MRÓZ KAWALERSKI. Po odwilży, której to­
warzyszył deszcz ze śni gi m, w ni dzielę poczęło 
się wypogadżać, zaś wczoraj przy zupełnie po- 
godnum niebie chwycił ni. by wały w grudniu 
mróz, przekraczający 20 stopni.

Ludność miasta nie była przygotowana na 
to i wychodząc na uauę, n j : zaopatrywano się 
należycie. To też wczoraj znaczna ilość osób od­
mroziła sobi2 kończyny ciała: ręce nogi i nosy. 
£6 osób p m m a r śniętych szukało pomocy w Po. 
gotowiu ratunkowym. Frzytu lek  Brata Alberta jest 
przepełniony Ito-dukami, r.te mającymi aacłrn nad 
głową, zaś niektórzy zwróci i się do poi;cyi, aby 
w aresztach zna.^tó schronicie przed mrozem. ,

- i 'i.'/-.

^DZIENNIK LUDÓW >

Z  TEAT!vT\ *k;Kr ą p  i n t e r e s ó w " ,  który 
wzbudził tan w i fB Ja zainte resowanie, grany oędz&e 
jeszcze w czwat tek i ni j dii dę.

W środę „Faust *, w którym w tytułowej roli 
wystąpi gościnni,1 a . Wesołowski przed swym, 
wyjazocm na stałe do Warszawy.

NOWA OPERETKA Pod U eruifrtan K u r  
gowskiogi kończą się ostateczne przygjtow anit 
nowej pięknej operetki Falla pt. „Ki tzpańsKi s o - - 
wik“ . Premiera z tej śv i tu ej operetki odbędż.e 
się w Teatrze Nowości dnia 19 bm, Bliższe szcze. 
góty niebawem i . ' )

II. KONCERT SYMFONICZNY Żyd. Tow. Mu­
zycznego odbędzie się w r,i dzielę 18 bm. o  godz. 
11*30 ,w pot. w s a i  Pol. Tow1. Muzycm :go. W pro­
gramie: W ebera tjweriura do Cb.ru na, R. Straussa 
poemat symf. nic n j '„Śmierć i wyzwolenie" i 
Brahmsa Synitonia Nr. 1 c moll (po raz pi rwszy 

; we Lwowie). Dyryguje dr. Natan Hermelin. Ei- 
iety w c: nic od 300 800 *nk„ w księgarni Akade­
micki-j (pd. Marya ki).

URZĄD POCZTOWY LWÓW 19 (PODZAM­
CZE) putni służbę telegraficzno i telefoniczną w 
dnie puwszccmo od 7 g. w k tie , względnie td  
8 ig. w zimi., ni przerwanie co 18 g., zaś w 
nied iele j święta uroczyste od 9—11 g. i od 15 
do 16 g. Pubiem ość tfcHniay Żółkiewskiej oraz 
pobliskich gmin (Zniesienie, Zamarstynów, Zb i- 
sita, Hołosto i d.) może przeto swoi o  nie lamże 
nadawać tekgrteiy  i przeprowadzać rozmowy 
miejscowe i 2:. i .dzymlaswwe. Od 16 grudha br. 
bąd.ie wspomni n /  urząd uskuleez ioł doręczanie* 
telegramów, przeznaczonych dla adresatów mie­
szkających przy cko.iczn ch u i  ach i placach.

REWIZYE WŚRÓD f  KRA! SCO W. „Wpercć 
podoie. że w sobotę odbyła się rewizya p- i * 
cyjni w szkole im. Szewczenki przy ul. Mochna­
ckiego, g d ie  odbywają :ię Kursy wyższej oświa­
ty, oraz w „AkatfomŁcznym DOJflr" przy ul. Su- 
pińsldego. W ni d jelę przeprowadzono rewizyę 
w imieszkcjiiaeh iilru  działaczy "toaiństoch, — 
A.resztowano kilku studentów i jedną nauczyć 
cielic

O POSADY DLA INWALIDÓW. W „Dri uni­
ku ustaw4" ogłoszono rozporządzenie o  obsadza­
niu wolnycli gniejsc pracy w lakładach samorzą­
dowych craz prywatnych, sub^neyonowauiy h i’ 
koncosycnowaiiyeh przez panctwo. Na m- cy togo 
rozporządzona w celu umożśiy i nia jn-wa idom we. 
jennym korzystania z t i Twzzeństwa przy obsa­
dzeni j  walcujących pesad, I i równicy przed ię- 
biorstw i zakła ów sam rządo vyc' oraz prywat­
nych, subw n :yo'owan: c’i i ko .cefyonow a- y h 
przez patistwo, olowiyzani są na wezwą Je wła­
ściwego państwowego urzędu pnśrcdni twa pra. 
cy zawiadamiać t n  urząd o ka. d .m  w on  m n i :j- 
seu, jakie tię  ckate w powyższych zakładach.

KURSA W Al .UJ '. P. K. K. P. płaciła wczoraj 
za dolara 3.025—3.i...a mk., fnitoi franc. 238, marki 
niesn. 16*25, £. szter in ,ów 12.830.

Na giełdzie oiicyanej płacrno dolary pa
3.000 mk., dbL Kanad. 2 530, marki ni.m 14*50 do 
16*50, leje rum. 18—20, kor. czeskie 27*50v Jr r. 
austr. stem pi 0*45, fran .i franc. 225, Iruiikj 
szwaj c. 620, i  szterl. 13.000 mk.

Waluciarze na ^zarnef giełdzie płacili po­
dobnie.

Na innych gtotoacb krajowych zaznaczył :i? 
opadek obcydi walut z wyjątki m  marek ni 00. 
Przemysłowcy rad; i by też i ć jak najdłużej 
wysoki kurs ni tu z r;ł>aVy przed  inwazyą
tańszych towarów namiociki ełu

„ELITA** WŁAMYWACZY I ZŁODZIEI POD 
KLtjCZEM. Poiicya ujęła Pawła Kośojuka 3 Mi­
chała BetHnarczufea ze włamanie i  kradli i  kole­
jową. Stwierttzcno, że Bcdn'■rezuk właściwit na­
zywa się Jan MiahaUik, od i -dział 8 lat w kry­
minale i T-ia zakazen7 pobyt we Lwov |  ■. W  naicO 
szk niu Ci-echanowJ i g j  przy p .  Kral.owsłrlm 10 
znitoziono wi Jo mater i które, jak się okazało, 
obaj aresztowani dkradi w sklepie Zwcr.Jiga w 
Rynku 1. 44. S.w i.rcteoo dalej, że aresztowani 
skrad.i skóry w sklepie Sjalzbacha przy ul. Oró- 
•tockiej 44. W śkdktwie przyzn i i'ię do kradz.eży 
popełniojiej u pewnego w i śi i u.a pod1 Gródkiem 
Jag., gd je zabrali rzeczy w: r voó i ckoło pół mi­
li n i. Jałti. spó nitów t;ch  krod |  ży rresztowano 
Józefa Ha.ic an wski go, Edwarda Sagana j b at- 
niłta Albina B b a. Rewi w> i śkdztwo prowadzą 
dalej fcnlicycnaryupze p T i^ i  Zobolewiez, SeiKi- 
feid, Muiik i Bcncio. i
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NIE M U Ą  KRZYWTY. W  jećnef z r “staursi- 
cyi przy ui. Zfeaorowi^a powstała bójka pomię­
dzy 37-łetn.m Jimem Stachetem a Józefem Hała- 
synem. Pierwszy z nich zgło. i; się następnie w  
pogoiowiu r a t  z ran t kłutą na szyji, dru; J zaś 
z  ranami tłuczonemi na głowie i ręce. Ouu po 
samarytańsku zaoputrzeno,

POŻAR. W sklecie M. Strona przy us. Kor 
decki ego 24, wskutek ni ostre n ści d- mourr.ików 
powstał ogień, który wyrządzi: szkodę na 150 
tysięcy marek.

NIESZCZĘŚLIWE WYPADKI. Józef Głowa 
czewski, lat 27, zajęty w tow. tren portowem 
„Polski Giob**, w ul. L. Sapiehy wypaił z samo- 
chodu i zostai przejechany. Lekarz pogttowie r-t. 
stwierdził u ni ;szczęśiwego wstrząs mózgu i cięż­
kie uszkodzenie klai! i piersiowej, oraz r ny na 
głowie. — Na ul. PouwaiS dostał krwotoku płuc­
nego Wład. GrotłzHJ, którego w sianie nieprzy*' 
tomnym przew/iezto^j na pogotowie rat, celem 
zaopatrztaiŁ Obu otfwi ziono w stat ie groźnym 
do szpitala. — Józefa Dzierzyńska lat 48, wdowa, 
poś.i^n pwszy Łię na u iey, złamała prawą rękę.— 
Marya Berger, iat 60, w ul. Oimiańsid upadłszy 
na gołolcdU, złamała lewą rvkę. Fogoiowie rat. 
udziodło i.n pomocy, zaś Bergcrową odwieziono 
db szpitala, <

Z G ip y . N. Fischerową, żena kuper, zgubsła 
w u t  !Ugj.,nów złoty zegarek warto-.ci 100.000 
mk. — W wozie tram w. L-D Sa.a Schrcnz zgubiła 
kójczyk srebrny z Iry lcn^m  wa. 2jC.0J0 mk.

NIEMOWLĘ W RZECE. W Boschowie poa 
mostem w rzece znderi no zwłoki oko o  6-tygo- 
dniowego niemo wi,.cii p.ci męskiej, wyz- a j a  ży- 
dowski g o . ■Stwi .rdion i, że dLi cię zg.nffo wsktr- 
tek uderzenia w głowę.

KRADZIEŻ W CERKWI. W Balicach pow 
Mościska, nocą, po w.unBnSp f •, skratfziow z 
oebk-wi sreb.ny Li 5 :h pjzłacany, dwie patyny, 
dwie łyżeczki złote i inne carat a r.eezy, oraz wrłęfc» 
szą gotówkę. Szkooia w jno ś oko.o mi jo ta marek

KRADZIEŻE. W  sklepie futer M Kohla, uL 
Sobieski ego 15 skrad iona nj ca  skórki wai ości
900.000 mk) — W ho te. u „Royai** przy pL Bernar­
dyńskim 12 skrad. i no z pokoju złoty zegarek z 
2 lasuęuszkaimi war.ośd lio.030 mk., n t ,zkodę S 
Anczewskiego, uoh-od c y  z K o.ji. — J. Mazurkową, 
ślusarzowi, skradz; no w res.aurec, i F. Skoro- 
deckiego przy ul. liii.tskłcgo 4. kmJkę futrzaną,- 
wartości 70.000 mk.

— JEST JESZCZE tT NAS OBYWATELSKA 
CNOTA. W czata h  gorączkowego, vprost bał­
wochwalczego kut.u d.a €£oi.mu j genitwy za 
grosztun, v/ cza a h ogón  go zanilru etyki mo. 
r a n  j, i p  weduwan go d f jg - i t  i t woną, z praw­
dziwą satysfakcyą zan towaó na.eży fakt, świad- 
czącj', że jest u nas jeszcze m ata  obywatelska, 
Olo Keto Zjcdńjczciuu Ti iria-i pew.atu Skaia- 
ckiago, widząc irizeryę eą..■ruwlzacyjn} kolejarzy, 
widząc wyzyski y tn i -• tych o. tato ca przez paska„ 
rzy i ni .-sima fftyc.it cngrosis.ów, p  stanowiło &&- 
morzu.nio i b a  interesownie przyjść nam z po­
mocą. Prezes t' go Zwi zku, właści I ’i dóbr Ka- 
czcnówka. Ja ni i W i m d ry  Pan* K a wory Ja ­
ruzelski, zbw a wazy osolił cja po '•zęby cprow f  
zacyjn^ koiejarzy, zerządoi. w swcLn p o . t .-aie 
od1 tutejszych Ziemi u  znaczny przed; i J  zboża 
d.a maj pa (tonach niesłychanie fi ki h a mano. 
wici., psz-.ni y po 50CO Mk żyta i hreczki po 
4000 Mk., jee mień i proso po SC00 Mk. za 103 1 j- 
losrraimów. Fii-rzejmcść swoją past n  i VI. w . Pan 
Jaruzelski i Louing-r z Grzechów a jąjt również 
Fedorowicz z Kurrdore k do tego sto. nic, że o  le- 
słali zboże to bjz;jłatnic swej \u funmaakem. na 
miejsce przozn ^ez.aia, a  w i a siady pójdą za­
pewne i In i Zh ntoanifc,’ od których zboża jeszcze 
dostać mamy.

Rzecz m tu ra  na. że tego rodzaju hum aritarne 
społ-oczna akcya znajduje szcz- re uz:.a ii  u  tutaj- 
szych kolejarzy i długo zoątasii-' w naszej pa> 
mięci. >

Oby dobry ten przykład oduił się f |  nam 
echem w całym kraju i przek n ł ogół ko cjurzy, 
na kogo w potrzebie liczyć mogą j gdzie na 
punkcie naszego wy^ywio ją mogą znaieżć o . 
parcie.

“Slowar£jto*’tił2 ?ł>'żywcze kol.Jarzy 
Pvd#ofocuyJ»a.

* -  <1

I
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PREMIERA! IZPREMIERA! 1
słynnego grotesk fantazji w ó aktach p. t. *

« A 0C i > i t l  D M I C H  S K A ł
Zmkntnita artystka dram. Af v W A L C A M P  kreuje grdwną rolę.

* -■ > '.3o j o v j k a  e n d e c k a  w* f c ^ n a n i u
wahSZAWA. Na ostafniem posiedzeniu 

>e r.ii przystąpiono do sprawy nagłości wniosku 
NPR. w sprawie twarzowa bojówek przez Z. 
L. N. prry p-parciu ne-tó-yah czynników ,iru- 
CJiego odtfjfn-u D. 0. G. w Poznaniu 
♦ Poseł Uęjt zaatakował Z. L. N., za co zosta­
je przez marszafkii przywołany do porządku, 
poiłem w dafszem swem przemówień u pos. He;z 
zarzuca, że Stworzono płatne bojówki, celem o- 
siągnięoia mandatów do Rady miejskiej w Po­
znaniu. Ponieważ Z. L. N. wyzyskał obecny 
kryzys gospodarczy i bezrobocie dla zorgani­
zowania bojówek, to jest niezgodne z etyką 
chrześcijańską i wywołać n u i odruch samo- 
obruny i w a ki i-ra.obóc-ej. Liro t i:two mówcy 
wzywa rząd, aby whiocz/1 i ukarał winnych. 
Mówca zaznacza, że w organizowaniu bralj u- 
dziai niektórzy wojskowi D, 0. G., mianowicie 
major Boćkowski i gen. Raszewski, Wobec te­
go zapy u e m insra spraw wojsko wydr, do cze­
go prowadzi podobne postępowanie.?

Minister spraw wojskowych Łemkowski za­
h a c z a , iż w chwilach najgorętszych sporów po­
litycznych zostaje wywołany na tryl m ę  sej­
mową, gdyż posłowie do swoich sporów par­
tyjnych wprowadzają rępnezen owaną przez nie­
go armię. Munster zaznacza, że byłby złym mi­

nistrem wojny, gdy Dy armii nie brał w obronę. 
(Pos. Daszyński: Pan milczał w sprawie dysku­
sją nad sprawą Zamorskiego). W sprawie wnio­
sku nagiego minister stwierdza, że zariiądzW 
.I ł : ślo.ifctwo i ma pierwiastkowe wyniki, we- 
ći-ug których 'major Eoćkowski zaprzecza in­
kryminowanym jemu i gen. Raszewski'mii a za  
k u m .  ‘Jedynie miał on jodnejo konf.denła w 
organizacyi, - któremu udzielił h guymacyi. Na­
stępnie stwierdzjwszy, że defenzywa polityczna 
spoczywa jeszcze w rękach oddzia’u U. prosi 
komisyę wojskową, aby wydelegowała swol­
ich przedstawicieli dla udziału w  tocząoem się 
śledztwie w tej sprawie. Mi i i ster zapewnia, .że 
eżeli będą winnj to b ę lą  ukarani.

Na zar. u t posła Daszyńskiego, klóry woła, 
iż minister zna generałów, o których mówi się 
za n s i i ą  i on sam  wie o tern, że zamało o nich 
powiedziano, minister zaznacza, że wszelkie za- 
r,.u y podejmie, ale uważa, iż rozpatrywać je 
rtateży w komisyi parlamentarnej, nie zaś z try­
buny sejmowej.

Po przemówieniu posła Mary ona Seydy, na­
głość wniosku przyjęto.

(Sprawozdania to czerpiemy z pism krakow­
skich. Lwowska Pat, me przyniosła tych szcze­
gółów. Red,!. * ' ■

Z działalności s tra t/ u J z p & a w A - 
w SosaSu*

(Kiorespetti własna).
“Yzed tilk u  tygodniami skradziono płaszcz 

a komendy puli yi państwowej w Lokalu, m 
irno po zuiuw. ń 'prawi-y juk zwykle niewyk«ylo 

C im usa niezadowolenia na obliczu wtad-y 
poli yi spowoii wała, że po iwładni rzuć ii się 
j o u to m  e do pos ukiw&ń. Za mian em stoi sia 
ra eegiilnia, w której s braku innego m ;cuani& 
ł  iiiie-iikafa rodzin* P-tl-tzów, uir ymujaca się 
a (p acy rąk. T<m wpauły organa śledcze i po- 
l r/ep1 owadam i i rewizvi aresztowały cnfopaka 
52-ieimcgo i z ip ro u a d za ą  na (M-limę, gdzie bi­
ciem wimuszoiro zeznaui , zir.źone dla unitnię- 
«ia kijó  Z' brat m że wic gdzie pła-zcz, 
z ates towanym bratem starszym i przv za-io 
aowan u tych sumę h inetod uzysk a uo z waleń, e 

k mo popełnionej w ny n< ojca, '
A ie  aresztowany ojciec* n S m iał już na (rogo 

winy zwalić, mu>iał cierpieć aż do omdlenia. 
Zmnkn ęto wszystkich iw ar siłach policyi miej- 

iei. gdzie s ar p  i iez rozchorował się na 
skti ek pob ci «. Zawe/wany Idraiz miejski za- 
r  ą lz ił odstawienie ifaorego do domu, wowczar. 
aa brano starszego syna i lo rm o c ir io  w cojg i 
d Iszim tak, że ten nienjogjc tego zjiiesc, po­
derżnął sobie gardło i w stanie groźnym odsia 
w ony zo-laf do szpitala po»- srachnego *■ Sokaiu; 
oj ie leży chury od zbicia w dwiuu bez grod.ó* 
do tycia i l  eżenia się.

Ciekawi jeśliśmy j*k na te barbarzyńskie 
metody pojicyi so«a!skiej zareaguj ■ czynniki 
przełożone w przó iy jc-zc/e, zanim sama k"e- 
s-lya » iny rodziny Petl czów w luktiu czy innym 
ś .n a tie  załatwioną zostanie,

My iej sprawy z ok» nie spuścimy.

podpisane.
WASZYNGTON. 12 XI (Pat.) Układ poczw-ór. 

nego porozUa.kuia w sprawie iracyiiku został 
podpisany.

T rakfał' ezwópprzym ie-aa 
WASZYNGTON 1 2 X 1  tAiV,). I r a k t i t  mię­

dzy 4 ikocarrtwąjpi jesi zi iezly, bo zawiera 
tylko RO.i siów. Niema w nim jakiejkolwiek 
wzmianki o wzmocnieniu sił ziirojpyeh. Wszy 
s ki.E nroca>slwa reprezcii owane na konfeiencyi 
w>iaż-ją zadowolenie z d u c h « irak tiiu . W tu 
tej-zych kołach uważają Irakt t za siłny krok 
naprzód w fcieiuuku pa-Wikauyi świata.

P ^ e e  a ó r ł io ś lą s f t le i  I ła m ls y t  g  a n ie z ł i e j
ICATOWICR, 12 *11 (Pat.). p ra ra kom isv  

gra n .ez u t j  w /»br->kiem > D*toinskiem ukończono 
w sobotę. Kuźnia nnjgia. O którą toczono zscięly  
spór, przypadła Polsce w r a « z  wielk im  ia z a n t  m 
g w a r e ik ig i .  Od Kuźni rudzkiej granica  biegn e 
wzdłuż cra n ic y  gm in n e  miejscowości Bobrek i 
Sz inbirek d<tej wzdłuż rzeczu k» Byt unki, z> 
stawiaiac kopalnię Ho lenzailars oo a roB e ni® 
rn eckisj, następu e p pr ek szosy kró lew sko 
h .u k  ej wzdłuż I tru , pom staw .ająo wioską Ula 
chow kg przy Po sec.

R o n f e m ic y e  f ra n c u s ^ o -k s ^ g ie ls f t io ,
PARVŹ, 12 XII (Pat,), Briand nrzyjmujęi* 

wczoraj pr/edstawicieli p asy potwierdził, iż ma 
zamiar udać się do Anglii dnia 19 luń 20 bm. 
Spra- y fm»nsowe i ekonom.czne or*z inne 
ważne kwestye będę prradm otem poufiej ko ? 
fercncyi obu pienrerów . Pro I mat bliskiego 
Wschodu będzie przedmiotem nowei konferen yi 
z udziaK-m Włoch. Briand wyraził ra tość z po 
wodu podpisani< w W aszyngtonie układu po 
czwornego por'zum ienia w 8|>ia*ie Pacyfiku. 
Piemier francuski skierował pod adresem Vi 
via i.-go i Sara iii a gorące po w.nszo wanie z po­
wodu p o d p stn ia  u i«du.

limwn j.j j/amyam m sea

3  s a /f  r o z p r a w , ' ' T

^RATOBfllSTWG, PODPAlEWIE I Kjłft- f  
■ " “  >. '  D/1E2E. ~

. We wri Uziewjęcierze, pow. Rawa R u sts , 
wieczór, 4. stycznia b. r. niespodziani® padf 
atrzał karabinowy przez okuo do chaty Fedka- 
Kov,ura. Kula trafiła w pierś syna jego Michała,

“  który" zm arł wkró.CT. 1
Nocą na 16. czerwca z. r skradziono z ko­

mory M idrała i R ryiiu  Kocu.ów wicia rzeczy, « 
w klika miesięcy skradziono im ponownie (lwio 
owroe.

Nocą na 12. gruania z, r. poopalano obejście 
Tymka Martyna, naczelnika gminy i wówczas 
spaliły się stajnia i stodoła ze zbiorami, oraz 
zagroda jego sąsiada Fedka Martyna, wartości 
parę milionów, budynki te były asekurowane 
na 4.900 austr. koron.

W czasie śledztwa o morderstwo zrazu a»«  
sztowano J. (Spiera, kowala, albowiem Iwan Ko'- 
cur, liczący lat 20, brat zamordowanego rzucił 
na megc podejrzenie, wsku-ek zawiici konku­
rencyjnej jaką czul do zamordowanego Epler, 
albowiem Michał K, był również kowalem, f

Śledztwo wykazało niesłuszność podejrzenia 
i wypuszczono Eplera na wolność.

Wskutek różnych poszlak aresztowano iw a­
na Kocura, który poeząlkowo w śledztwie ze 
znał, że brata jego zastrzelił Iwan Zagrodzki, 
liczący lat 23 rzekomo ze złości, że brat jego 
rue ożenił się  z jego krewną. Aresztowany sprze­
dał mu tylko karabii i był obecny na podwórza, 
jak Zagrodzk. strzelał do brata,

Zagrodzki, który stracił część lewej ręki na 
wojnie, w śledztwie wyparł sia zbrodni. Na­
stępnie słuchany J. Kocur przy licznych świad 
kach przyznał się, ze zamordował brata z zem­
sty, bo ten wróciwszy z niewoli rosyjskiej oże 
tlił tZę i czairi L-aszkał przy ojk.fi i tern samem unie­
możliwił mu ożenienie się i zamieszkanie przy 
ojcu. Następnie przyznał się, że wraz z innymp 
popełnił obie opisane Kradzieże, « ' o podpale­
nie wójta oskarżył pewnego mieszkańca tej 
wsi, co się okazało bezpodstawne. W końcu 
przyznał się też w śledztw*® pohcyjnem do pod­
palenia.

W sądzie zaprzeczył wszystkim tym zezna­
niom oskarżając tylko Zagrodzkiego o zamordo 
wanie brata, s

Na wczorajszej rozprawie przed sądem przy 
sięgłych również nie przyznał sję do tych 
zbrodni, twierdząc wzorem wszystkich oskarża 
nych, że zeznania jego wymusiła polieyu bi­
ciem. Współoskarżony o morderstwo Zagrodiki 
w śledztwie i na  rozprawie absolutnie wypiera 
się winy.

Liczni świadkowie ooecm przy przyznaniu 
się 3. Kocura w śledztwie policy mera zeznawali 
obciążające przeciw oskarżonemu.

Tjm ko Martyn jako świadek pytany prae2 
obrońców zeznał, że nie może twierdzić jakoby 
oskarżony go podpalił. Dodał jednak, że w cztjie 
wojny hi Izie wprost ,,povvaryowali“ i nic 
siaj nie jest niemożliwego.

Rozprawa ta 1 u  lzi wici nic zainteresowanie 
a wyrok bedzie dziś w południe ogłoszony.

Try unalowi przewodniczy r. Dworzak, os­
k a rża  j rok. f  go:.o.vski, bronią drov\ie; Lolinia- 
gl ĵl 1 JllKOiJ Lu,u

ROŻNI.
KAPITAŁY ZAGRANICZNE NA G SLĄSKU.

.Oherschless sche Vo!k-stiiłime“ donosi, że opiócz 
dóbr ks. DonnersmarKa przeszły w ięce lapi- 
{a istów za^ra uczni cli, przeważnie angielskich 
akcye niemieckiego Iow dla handlu żalazem 
Akc. t«»\v. górnicze opm owa y  kapitały wio kb’

Pcdpiśtijcii poisK̂  p żysi*<$ pailst tfu'c K™Lw8k* * u,,t* L&ury  ̂ ĉc

f
2.a rob rke te redakeya ma odpowiada

SpecvaHstt chorób feórnyeA I weae-ycznysl

D r W.LDUTEHSTEm
' l. tletr. klisiki drnaatele;. w Berliai*, fe. telunś. ttpU. c tu . 
i n i ć s , i  i crd. Lwów. sykstusK-i nóg feioł.ac^iego

Speęja.ista c h j r i ł  akernret i w saaryszn/:!

O i- .  H C H W A R Z
pekutiaar.rasz szpirala pow szeihoege

IB I o w  o c »  *e,j5i - ł  nacr/eciw iluwnej poczty.
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H f  F I G Ł I C n  L O K A  r a i ł podług powieści Dickensa — me- 
swykty dramat ze Siynnym Lewis 
Ralpem i S-tetni*n , Lubieńskim.

F e n o m e n a ! n e  t y p y ! ^X3ełl>^'Wd>-'iSa astê ssa! ancyaŁl

Przeciw carskiem u kodeksowi.
W  sejmie towarzysze nasi złożyli następujący 

wniosek nagły Związku Polskich Posłów Socja­
listycznych w przedimiodb rl-zwłocznego zniesie­
nia niezgodnyc1* z Konstytucją artykułów feodtefc- 
sa  karnego, obowiązującego tymczasowo w b. 
zaborze rosyjskim 

• Artykuł 108 Konstytucji polskiej głosi: 
.Obywatele mają prawo koalicji, zgromadza 

m a Eie i zawiązywania stowarzyszeń i związków".!*1

(pp;. Kos. Laskowski f Czersk#' i zgodnie z wnio­
skami prokuratora, renegata ruchu robotniczego, 
p, Rettingera, zasądził «7rzewodniizące.g. Zw za­
wodowego robotników rolnych, Jana Kwapińiśiio- 
go, na trzy  lata więzienia, nraz Yeslruktou« Związ­
ku, Giedyte. na  rok więzLni.i za ^podburzanie" 
i arganizowame strejKu rolnego w* pow. Gróje­
ckim w kwietniu r. b. l e n

i DRAKOŃSKI WYROK

lego gry. Takie wyrazy jak  „trubadur, genialny 
skrzypek- czarodziej, p^etar liryk niezrównany" 
t t,. p, są  powtarzane chórem przez wszystkie 
piama.

P. Stasihtfawa Szymanowska świeci tryumfy 
w operze w Helsingforsie. Występy jej w 1*8% 
ście, w Bigolełto, Cyruliku Sewilskim i Cyganie- 
ryj spotkały się z gorącem przyjęciem. S pra­
wozdawcy „Dagenpresfc" ^Hufrudstadbladet8* i 
innych podziwiają jej wysoką kulturę muzyczną* 
subtelną interpretacy^ potęgę esp re jy i i do sk o  
aala  grę sceniczną.

Władysław Gołębiowski.

Istniejące w Polsce robotnicze związki za- 
wjdowt działają aa  zasadzie ddkreti z d  ii  8 jest tak luesijChany w swojej treści, tal'.' haniebny 
.uwigo 1919 r. w przedmiocie tymczasowych prze*, w swych motywach, że w-wołać musi stanowczą 
ptsów o pracowniczych związkach zawodowych. i«tkeyę (zarówno w sejmie, jak i w  opinii pu- 

Poimuso to o b o w i ą z u j ą c y  - o t y c h -  blieznsj, przerażonej stanem ideowym pewnej czę- 
c z a s  iw b y ł y m  z a b o r z e  r o s y j s k i m  Ro-iści sądownictwa polskiego, 
d e k s  k a r n y  z a w i e r a  w c i ą ż  j e s z c z e !  Przewód sądbwy dowiódł jasno, że srrejk 
a r t y k u ł y ,  o p r a c o i  ca  m.  o n g i  w  i m i ę .  grójecki wywołany został na skute! prcwokacyj- 
o b r o n y  c a r a t u  iczed ruchem wolnościowym, jiej, prowadzonej z wyrafitiołtesniem rozmyślnem 
traktuiąicc., jaia^ zDrodaiię, karalną długole triem wlę- polityki Związku Ziemian Obrona zażądał? u 
ziemem. propagandę socya.izmu i haseł demokra* względnienia Konstytucji i dekretu z dnia 8 lu- 
tycznych, wszelkie zrzeszanie się obyw atel każefy i ^ego 1919 r., sąd jednak przeszedł nad Konstytucją 
strejk drcnomiczny I t. p. y h  rzeczonym dekretem do porządku dziennego,

W zrozumieniu całego anachronizmu i eatej stając się w ten sposób wykonawcą woli Związ- 
artykułów tego^rodzaju w  pań-,ku  Ziemian i rzecznikiem interesów klasowych 

3twie "lowożytnem, posłowie Ziemi oki ; tow, j gy zapewnić poszanowa,:ie ustawasn Rzecz,y- 
igłosili w pierwszj ch miesiącach r. 1919 projekt i pospolitej Polskiej w  sądach n a s z ło  państwa, by 
ustaw, zmierzający do usunięcia owych przepf-j
nów kodeksu carskiego (druki sejmowe Nr. 733' UCHRONIC POLSKĘ OD HAŃBY PODPORZĄD- 
i 737). Wnioski odnośne zostały odesłane do ko- KOWYWANIA KONSTYTUCYJNIE ZAGWARAN-
tiusyi prawniaz-*! Ministeryun sprawiediiwośc.1 
^wiad-ayło wówczas, Iż odkłada załatwienia' tej 
sprawy do chwili m uikacy4 ustawodawstwa kar­
nego, Podobnie wypowiadali fi? na plenum sej­
mu ministrowie Souoiewskl, Hebdzyński, nawer

TOWANYCH SWOjśoD OBYWATELSKICH — 
PRZEPISOM CARSKICH KODEKSÓW, — '

fw^dpisanl wnoszą:
Wysoki Sejm zecnoe uchwalić:
1.. Sejm wzywa bomisyę prawtźczą, oy w

Nowodworski; jprzytum przed! tawaciele rzątk ni duj czfcerecl, nie czekając na żadne oświatf-
gdy nie występowali w  obronie artykułów Wtuł !Beaia rzą^  ztożyła se)teowi sprawozdanie! z 
wianych, przeciwnie c a ł a  p i r a k t  v fr  j  n a -  p r o j e k t ó w  ustawowych posła Ziewniokbgo i tow. 
3z g o  ż y c i a  p a ń s t w o w e g o  t r  a k t o - i (<2̂  736 # 737v  *: •

a j i je  j a k o  m a  r  tw e , uważając, że praw o i g Sejm wzywa Paua Ministra Sprawiedliwo- 
fcoabcyi jest epawitene robot e m  przez dduęt sd  - niezwłoczni- wdroży wszelkis -dpowte- 
s tb u a  8 ia i9  r., obecnie zas prze* ustawę m e  ^  oefcm umórzcie a postępowa |a  t e r -
Konstytucyjną, c*go wobec wazystldcłi osób, ©skarżoswci: z ty-

Dopi«ro w uzasatch ostaimcti sądy polskie tułu art. 129 (ustęp 2), 130 (ustęp 2, części I), 121, 
jęły coraz częściej stosować osławiony ustęp dru- 124  (część I)), 125 (część I.), 367, 868, 363, 373 
gi § 129, a  świeżo zaszedł wypadek, który musi (ustęp 2 części Ij), 376, 509; y '
wstrząsnąć do głębi każdym człowiMem, nie po- ' 3. Ssjai wzywa Pana ministra SprawiedTwo-
zaawionysii zwykłego poczucia |MPa\vnego. jśei, by pouczył władze prokuratorskie, że Kon-

W  dniu 7 grudnia. stytucya i dekret z dnia 8 lubego 1919 r. 0K0-
WARSZAWSKI SĄD OKRĘuOWY W  SKŁADZIE j wi^ . a w F polskiej. „ .. ’
DWÓCH OBSZARNIKÓW I JEDNEGO ICAMIE- W arszawa, dma 9 gruniua 1321 

NICZNIKA

S^enkurs arcli?tektoniczny,  J a r ą 6 w  
Wschodnich11 m  Lwowfa.

Zarząd „Targów Wschodnich88 pragnie odpis 
wiednio idcształtować arclii.ektonlczną ich całośc, 
dlatego rozpisuje niniejszem kosakurs celem uzy­
skania ideowego ©rojektu na dalsze rozbudowa­
nie terenu.

w  projekcie ma być utrzymany charakter o- 
gro<l«wy obszaru „Targów Wsohodnidi88.

Do uczestniczenia w konkurs'-’ zaprasza s|f 
architektów polskich.

Termin asasfsyłaria prac konkursowych nazna­
cza się na dzień 1 Lutego 1922 r. do godziny 12-tef 
w południe. Prace konkursowe nadsyłać należy 
pod odlresem kancelaryi „Targów Wschodnich4 
we Lwowie, ul. Akademicka 1. 17.

Za dwie względnie na; lepsze prace naznacz- 
się dwie nagrody: I. nagroda 200,009 nardc, p. 
II. nagrodt? 100.000 marek p

Oprócz tego astrzega sobie Wydział „Tar­
gów Wschodnich88 prawo zakupna prac rlsnagw 
dzoaych przez sąd' kctskursowv, a  do ialiupsiL. 
noleconydi, po cenie 50.000 m arek poisajat.

Substrat techniczny konkursu tworzy mapa 
sytuacyjna obszaru zajętego w r. 1921 przez „Tar­
gi Wschodnia88, oraz terenu dalszego ich rczwofi 
j (placu wyścigowego) w  skali 1 :1000.

Substrat Un otrzymać można w Eiurcch „Tar­
gów YJsdiodnich88 (Lwów?, Akademicka 17) za zło,, 
żemiom opłaty w kwocie Mkp. 1000 . Kwota ta 
będzie uczestnikom konkursu zwrócona, po na- 
deslaniu prac l przedłożenie fcwjiu depozytowe­
go, W  Biurach tych zażądać można bezpłatnie 
szczegółowych warunków konnursu.

Rozstrzygnięcie łtontarsu oastąyi iuajpózTi :; 
do dnia 15 lutego 1922, poczem wszystkie prace 
konkursowe będą wystawione m® widok pu­
bliczny.

3  m u z y k i.

KONCERT JOZEFA ŚLIWIŃSKIEGO 6. XII. 1921.
AKADEMIA MUZYCZNA 9. XII. 1921.

Sukcesy naszych artystów za granicą.
Gzem dla śpiewaka jest głos — tem dla pia- 

juisty jeai piękne uderzenie. U Śliwińskiego po­
dziwiam zawsze jegu niezwykle piękne uderzenie. 
Z pod jego paiców wychodzą tony pełifS i dźw ię­
czne, k tó re  przy odpowiedniera zlewaniu się 
nadają jego produkcyi śpiewność tak trudną do 
osiągnięcia na fortepianie. Obszerny program te­
go koncertu składał się z utworów Bacha, Bee- 
hovena, Schumanna, Chopina i Liszta. Utwory 

iiaeha i Beethovem nie wywarły zbyt wielkiego 
wrażenia, umieszczone na początku programu, 
stanowiły niejako pole do nabrania rozmachu, 
d la rozegrania się. Dopiero utwory Chopina i 
Liszta, dały Śliwińskiemu wielkie powodzenie, 
Z agrał'je  pc. mistrzowsku. Inna rzecz, że „kawał­
ki" w rodzaju „Les jeux d'eaux a  la villa 
d ‘Este“ i „Tarantella" Liszta — nie mając ża­
dnej wartości muzycznej — nie dają zadowole­
nia jako kompozycye, ale wykonane przez rm- 
zurza, stały  jsię interesujące swym wirtuozowskim 
efektecą.

/

%dżne,

ORGANIZACYA SŁUŻBY ZDKOWi k. W  nsiai- 
sterstwie zdrowia publicznego odbyła się, kom 
fereneya w sprawie ustalenia zasad or^amzacyi 
służby zdrowia w Polsce. W  konferencji wzieL 

„[ udział wraz z urzędnikam i ministersiwa przed*
Akademia muzyczny kc czci 100-Iefcrej saraorz4du, kas chorych, oraz świata
w  i i i w l T in  K iir r i la  IW i Ir n Im/Tm D fin r ila  t id n c ir a  . . . . J « 1 . a * __  s

bne zdania ilv«załerń po koncercie 1 uważam 
je *a -słuszne. Ćkpłfdi uroczysty nastrój wywoła­
ny pięknem przemówieniem prof. TSieuhausera o 
wielkich zasługach Mikulego (wydanie dzieł Cho­
pina, propagowanie kultu Chopinowskiego) zo­
stał zepsuty produkcyą muzyczną. W yobrażam 
sobie, że trudno było znaleźć wykonawców dla 
całego szeregu nionadzwyczajnych utworón Mi­
kulego. To też prócz p. Klary Pfauowiej, wobec 
której jestem z całym  respektem jako dla śpie­
waczki i artystki, nie mogę wyszczególnić iij- 
kogo, gdyż inn?1 wykonawez rnie, w ogólnej licz­
bie 5 korzystają 3 przywileju przysługującego 
wieiEun geniuszom: nie oodlegają Krytyce. Chór 
„Echo" wykonał udatnie pieśni religijne Miku­
lego.

 ~ •
O naszych artystach nadchodzą z obcych 

krajów interesujące wiadomości. "Waeiaw Ko­
chański koncertuje w  Ameryce z ogromnem po­
wodzeniem, dzienniki amerykańskie prześciga­
ją  się  nawzajem w doborze słów  na  określenie

opracowany
publ. projekt ustawy o państwowej służbie 
zdrowia i ustalić ogólne tezy. na których oprze 
się projektowana organiz&eya.

HORENDALNE CENY GAZET I OGŁOSZEŃ 
W ROSYJ. Jak donoszą dzienniki) warszawskie, 
ceny sazet w Rosji sowiecki-j doszły do dss* 
słychanie wysokich kwot. Centralny organ 
rządowy, moskiewskie „Izwiestia* kosztuje roić- 
sięcznie 1 z dostarczaniem do domu w Moskwie 
4ii tysięcy rb.f z przesyłką na prow incja 65 ty­
sięcy rb. Cena pojedynczego num eru 2.000 cb. 
„Izwiestia* drukują także 'ogłoszenia, które 
przyjmują od insty tucji państwowych, zjedno­
czeń kooperacyjnych, przedsiębiorstw przem y­
słowych i handlowych i od osób prywatnych, 
a to po 60 ty*, rb. za wiersz milimetrowy, zgło­
szenia do pracy —- rabat 40 proc., ogłoszenia 
teatralne — 35 000 za wiersz milimetrowy.
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Betwtyalsttre sfm u ^ d p w an -i rodziny.
W  Wolicy, pow„ Skałat, diya 5 om. v i -crór 

wywabiano z  domu 42-lcitóegc h frołaja Bioszka, 
który wozaju ^uprzężonym w parę J®nf wyje­
dnał * pele.

W odległości okołc półtora kioenctra od do- 
aiU zbrodniarz ciął ai kjorą w gaowę Broszka, a 
następnie obuchem zmiażdżył snu czaszkę tak, 
i»  tu i

v ZGINĄŁ Kn MlSJSCty
Mortfcrca następnie wywołał z jomu żonę 

Br_szka, Maryę, liczącą lat 3 , którą w drodze 
w podobny sposób zamordowano ^ak  satro po- 
•stąjwma z ich 15-lctr.i j córką Aimą. Następnie 
zbrodniarz wszedł d; cotnu i i  pi ą,cy8i na pdecu 
12-lejiią córkę Brosaków ParaJrę* i 10-ietnpsgo 
ich syna U a  *yia d  ci mi siekiery \  zn J.aż<S;Ln-sn 
izaszek też zamorduw <io. >,

Podczas (przeprowadzonego u: miejscu tej o .

hydnod zbrodni śledztwa stwterdSKro, że m oid r- 
ca splądrował dam, lecz skradł tylko gotówkę w 
markach, r  krytych 15H0 dolarów aordórca nie 
znalazł; pozostały o a ; zawi- i .te w chusteczce.

Nasunęło się podejrzenie, że zbrod i móg!: 
doken ić tylko z zemsty ktoś znajonr' zamorcoda­
nych. Ludność tej cKoŁ:y trud* i - i ;  przemytni­
ctwem, oo też mogło spowodować co.conanie mory 
dersiwa.

Skdctwo prowadził wywiadowca poi. ze Lwu. 
wa Krzysztof. Mer'an z p  mocą psa poacyjnego. 
Aresztowano Paulinę Broszko, bratową zemor o- 
wrjiych, mieszkającą, w sąsiedzt\ i *. Mąż P. Bro- 
szkowej pozostaje jeszcze w niewoli rosyjski :j. 
W ostatnich latach utrzymywała cna stosunek mi­
łosny z 46-letnim JurŁi m  Hawryszl j m, którego 
również aresztowano, jako podejrzanych o to be- 
styalsikie morderstwo.

Z  I r l a n d y l
LONDYN.’ 12 XI (Pat) Reutei. Dzienniki 

są zuausa, że jeżeli De Valcra na posiedzeniu 
parlamentu w śrbdę poniesie przy głosowania 
hlę>kę, to Gr.ffiib stanie na czele parlamentu 
irlandzkiego, a wówczas Collins zostałby -a n d 1 
rzem skarbu*

B e n . g u b e i n a l o r  I r l a n d y l
“-HANNOWEr, 12 XII (Pat.). Dzienniki łon- 

dyńskie podają, że drugi s jn  króla Jerzego, ks. 
York, otrzyma godność generaluego gubernator# 
v»oluego państwa irladzii>eg<v.

JComumfały*

BOKOWUNM POLSKO - NIEMIECKIE JŁ1 
a. ŚLĄSKU.

KATOWICE, 12. 12. Delegacji polska wy*- 
dała dnia 1 1  bm. następujący komu- Fot praso­
wy Prace we Wszy siki eh p  dkcmisyach na rc;ia  
piają jeszcze charakter raczej ogó n j vymL.iiy 
zdań, przyczcm kaidia ze stren ma możność wy- 
powkxik.nl r sw; Ich poglądów. Prace podkomisy; 
węglowej są n-jt-arcLiaj nosunijte naprzód, a 
sprawa samego węgla w przew ażni części juk 
załatwi-na. C-bccnie Botikoirteya zai .ta jcsfkw e- 
styą r  :d .. Szarawa ta, bardzo ważna I skompli­
kowana jest przedmiotem szczegó owych badań. 
W  podkemisyi i związku praooćiaVców i praco­
biorców bat ano szczegółowo m.encys decyz;i 
wtelłdeh mocarstw z esaia 20 października b. r. 
i 'zastanawiano i i natr skutkami, jakie by pociągnę­
ła za sobą w praktyce teka lub inna l iterprctacya. 
W podkemisyi ochrr.ny ir j i i js z u ś i  om aw a o 
sprawy dotyczące kościoła katolicUego i ewćn- 
Stelickiago, ->

Iiuśłrya śątta odroczenia pieftiacytu 
to sachrdnieh GJęgrgech,

WIEDEŃ, 11 XII. Międzysojusznicza general­
na mi s ta  w Oedenburgu v,yznaczuła — jak \v!*> 
d >nio — termin plebiscytu w mieści* Oeden 
burgu na 14 grudnia, a w okolicznych miejsca- 
woś iach na 16 grudnia. v* 1

R/ąd austryarki  zamierza się zwrócić do kort* 
ferenc i ambasado ów z . prośbą o odtoezenie 
teiminu plebiscylu, ażeby w międzyczasie j Am 
stiya mi ł i  sposotn ść pizeprowadzić jakąś 
akcyę uświadamiającą w tery tory um plebiscyto- 
weiu.

W  razie odrzucenia tej p rrśb y  natezy liczyć 
»ię i  t<m, że Auslrya odstąpi ot* płebis ytu. ,

H uidal i  Rasyą,
Ł,Przegląd wiecz.1* aamioszcza wywątd z pb-' 

wnyoi mżynierem, który właśnie wrócił z Mos­
kwy, dokąd jeździł dla rozpatrzenia-się, czy, 
możliwe jest nawiązanie s.o^uaków hundló- I 
wych z Rosyą. i

Inżynier ów stwierdza, że prawh wszystkie 
ekłepy są ,uż powytlzierżawiano. Ni imcy uzy- 
Bkaii naięlzy innemi oofniętii nacyon li acy! je­
dnego hotelu, gdzie mieszczą się ich agenci* 
Wszystko to, co można kupić w Warszawie, dot| 
-stanie i w Moskwie, bardzo często nawet po ce- 
naui niższych, niż tu,aj, jeżeli się uwzględni 
relaeye w alut j

W Petersłurgu panuje ogromne ożywienie 
Przyjeżdża łiardzo wie u agentów handlowych,

' — dla wszystkich gości cudzoziemskich przy­
gotowano bardzo wykwintne cztery dawniejsze 
hotele. Z Pelerskurga do Paryża są wywożone 
per u  ny, które są  trzy razy ańsze,. niż przed 
wojną. ’  "

W Rosy i postępuje ilość szybko zmiana w 
dotychczasowej polityce gospodarczej: cały sze­
reg insly ucyi prywatnych, czy społecznych, jak 
„Związek przemysłu ludowego" w MosKwie, pra­
gnie otrzymywać towary z zagranicy płacąc na­

wet z gór" należność. Niemcy n. p. dostarczają 
Rosyi towary po uiszczenia przez nią 95 proc. 
należności a 5 proc. otrzymują po dostarczeniu 
towaru. Rosyi chodziło tutaj o wprowadzenie za­
sady, że się jej u ‘a.

W sprawie stosunków handlowych z Polską 
inżynier ów oświadczył: jeśli strona jedna nie 
dotrzymuje stale już dawniej przyjętych na sie­
bie dobrowolnie zobowiązań i nie wypełnia u- 
mów prawnych poprzednich, to nie ma. ..racyi 
zawierać z nią u  nów. Rosy a i jej obecny rząd 
nie dają gwaraucyi strony lojalnej. Z d . u i e j  
strony zawarte u. nowy gospodarcze Polski z Ro­
syą dałyby rządowi sowieckiemu sposobność na­
słania do nas nowej partyi agentów- agitatorów.

i Na tiu  lności . nawiązania obecnie stosun­
ków handlowych Rosyi z Polską wskazuje po­
nadto przedstawiciel specyaluego urzędu so­
wieckiego dla handlu zagranicznego — t. yw. 
Wniesztorga (wniesznej. torgowli) — p. Gorcza- 
kow, członek przedstawicielstwa sowieckiego 
w Warszawie, którego zdaniem tylko WhieSijJ.org 
może wchodzić w bezpośrednie stosunki z pro­
ducentami i fabrykantami. i  "  - * |

Go się tyczy nandlu z Poiską, to p. Gorcza- 
kow uważa, że R-isya mogłaby się. zaopatrywać 
w Polsce w mar.uf iKturę, maszyny rolnicze, wy­
roby żelazne, emaliowane, szkło, chemikalja, w 
instalacye techniczne, papier i t. d.

Napięcie jednak stosunków po i ycznych pol­
sko- rosyjskich nie pozwoliło dotąd na pod1- 
pisanie prawidłowe j u nowy nawet prywalnej 
mię Izy poszczególnemi "irmam a przedstaw ido ­
lami rządu sowieckiego. ^

X ZASADY REPORMY ROLNEJ W S AK- 
STWACH ELjROPEJSKICH PO WOJNIE. Prelek- 
cyę na ten temat z bieyatywy „Akadami Jtief 
Młodzieży Narodowej^ wygłosi dr. Raczyński w* 
wtorek, dnia 13 b. m. o y. 8 wiecz. w s a j  XIV«v 
na 2-giem j..t ńrze, w starym gmachu Ijni wersy* 
tern (ul. Mikołaja).

Dla młodzieży akadem. i gości wprowaar ou 
nych wstęp wolny.

X TOW. ŚPIEW. „BARD4' pod batutą d y r f t  
H. Zbijewskiego, przy współudziale pp. Stan. Ar- 
gasińskiaj i Tad. Majerskiego, urządza w piąteS 
16 grudniu br. w saJ Tow. Muzycznego doroczny 
swój koncert, na który złożą sie wyłącznie pie­
śni Sten. Ktewiademskieg^

Bilety wczeenk j do nabycia w ’okalu TowH 
ul. tdacharsłu 8 ,11. pi, oodJeiuue od godz. 6 
wieczorem, zas w  dniu koncertu przj ka4s.

3  ruchu robotniczego.

F.ni ŷzm w szrofsch.
Był zwyczaj, że uczni0 v̂i<3 szkół ludowych 

chodzili w le.ni :h mi-esiąc1- h na nieć i lns nabo­
żeństwa db kościoła. ObScnię, zwyczaj ten stał 
się obow iązilm  którego z-.nicdbać n e  wolno, 
cnodażby na dWorze był mró; trzaskający, lub 
dżdżysta .przejmując? słota jed nm . W szkołach 
teroryzuje się 'młodzież groźbą obnii aia noty i  
religii i obyczajów za cpuszez^ne kościoła.

Z wł-.d_3mi kościdnen i ^ 'skutow ać nie war. 
to, gdyż stoją ona na tam staiiowiaku, że modlitwa 
jest Pena Bogu tem milszą, im bardti.j dziecko 
jest zzi ..bni ;te i fizycznie „uanartwione", a*e obo-l 
wiązki-m władz szku.nych jest czuwania nad 2dro- 
wion młoddeży. i

Wszystkim wiadomo, ze obecnie żackie dz.ecko 
nie poaiad? ci płej, wełniane*' odzieży, bo takich 
materya.ów jak przed wojni nie trn u nas wogóle, 
a jeżeli g<Łiie jest coś w Icpazym gatunhu, to 
nikt nie je^t w sta i ; zapłacić za nie horeiKfalnej 
ceny. Młód1 ież odzi na w matcryaly z pokrzywy, 
i -płótna , obuta w podłe, przerąb i ne ze starych, 
używa n eh skór bu i i p d z t na jost do koścjoła,
gdzie klęczy na zimnej posadzce i naraża się aa ,
przezi ębi ni . Nie d:lw, że obecnie m im y w szko­
łach mnósiwo wypadtiów szkarlatyn,, j

Kto p  no i oćp.-wi-d i ilność?
Niechże władze szkolne zdobędą się na od­

wagę i ukrócą zapędy funatykó v, k.órzy swą 
bezwzględnością przynoszą m łodJeży  w.ęcej 
szkody, mz pożytku.

§ OKRĘGOWA k o m i s y a  z w i ą z k ó w  z a -
W0D0WYCH prosi niżej podane Organizacje 
o zapodanie dat, wymienionych w piśmie z dnia 
8. listopada b. r., wysiane ao wszystkich Zarżą 
Wówfi o odprowadzenie do Kasy Kotnisyi (na rę­
ce tow. Dra Dręgiewicza, ul. Halicka 21) prźypa- 
dających na nie należytości, a to: Związek sto­
larzy żyd.f ZwT. Metalowców (opłata), Zw. Szew 
ców, Slow. „Praca", Ziv. przem. chem. (z wyt 
Sekcyi mydl.), Ftyzyerów, Introligatorów, Po- 
mocn. Drek. c. Kamieniarzy, Kominiarzy, Mura­
rzy, Rzeźników1 i Masarzy, Krawców żyd„ ora? 
Związki prowincyonalne

r Związkom prowincyonalnym — w ślad za 
wysłanymi listami, wysyłamy czeki pocztowe.

' Wszystkie Związki zawiadamiamy, że Okr. 
Kom. Zw. Zaw. utworzyła własne konto czeko­
we Nr. 149.918.

§ BACZNOSC TOW. PRACUJĄCY W  PRZE­
MYŚLE SPOŻYWCZYM! Omijać Tarnopol aż da 
odwołania, ponieważ robotnicy piekarscy stoję 
tam w cikcyl cennikowej.

§ BACZNOSC STOLARZE! Omijać Lwów as 
powodu bezrobocia!

m m m m m am m m m m m oBE m um m m m m m m m m

Byle interes ..
W Warsrawie odbyła tlę .konfercnęya żydb- 

Ttiiwcza", zorganizowana przez oateadcKy „Roz­
wój". Mnóstwo referatów zostało tam wygłoszo­
nych w duchu obreny przed życostwem, oczy­
wiście wśród referentów znalazł : i ;  i Zamorski, 
owacyjnie przez obradujących witany. W rezu!- 
taele icra pracowitych obradadi uth.valcno założyć 
instytut żydaznuwczy „oeicm gruntownego i 
wszechstronn e  j poznania społeczeństw? żydbw- 
skiego i stosunku jego świata chrześcijan* 
dciego".

Zatem ofcn*"ywa przeciw Zydam.
„Słowo polski precz sążnistego sprawozda 

ni? z tej k c n ic m c ji, łami iściło w numerze sobot­
nim okroj nie a-ityseiroS i artykuł z hasłem: Precz 
z Żydami! — dli na samym froncie tegoż numer-, 
jeszcze przeć tym artykułem widnieje olbrzymi 
an ,ns pa i Berty Stark...

Byie interes szedł
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KURTK 6 . 0 0 3
Sprzedaż dla burtownlków

w lokalu „Universum* we Lwowie 
u? BourEaraa5, L p. em^n Baterege

, - o d  1 0 - 1  ł

1G» O SZEM !*
I r o Z d i e spirytusowe l i . or t a  z pierwszorzędne! 

fabryki lubelskiej Stanisława Wrzodaka i 
niezaw odne w rozwzynie poleca według urzędowej ta 
ryfy Składnic; spożyw cza Stanisław y Ziembiilafeiej 
we Lwowie, Fredry 9 — Di*' odbiorców ponad I kg. 
znaczny opus*. - '■

S KRADZIONO mi dokument* wojskowe w Brodach 
na dworcu w Ii!, kl. na nazwisko Wincenty jer- 

tijliowicz, które niniejszem unieważniam.

JSRZYJMUJĘ wszelką krawieczyznę, kostyumy, płasz- 
■ cze, suki.ie po cenach przystępnych : wykonuję w 
najkrótszym czasie. Krói Jadwigi 22, II. p. Murzy nowa.

gfłR- MED. B, MOHLBAUER, specyalista chorób sfcór- 
nych, wenerycznych, pęcherza, nerek, kosmetyki 

lekarskiej i choroby włosów ordynuje w S t r y j u ,  
ml. M ickiewicza ?,'JU 3033—

i/^ftPELUSZE dla Pań i Panów przerabia na najnowsze 
fasony Pierwsza Krajowa Fabryk* Kapeluszy Ru­

dolfa Ntuwelta Lwów, Balonowa 3.

1  ’ i L ' F  "F  F f  Sb* *ane * malowane
■ SŁ A i  JL  .JEd wykonają najtaniej

lifcuiił L  fla łdgBlerlrt».ąbiBa i?.
rfli S S *  Kau~2ukowe i metalowe 

U h »  H i l l f i  i t L l i i a  wykonuje n a j t a n i e j

f f l n ń  i .  G o i d g e l a r  u i v . Starta 17.

Jffii w  'S ila  x d rak n  prtaefa 
5, &  Ł  £ 0 L £  § H dBEŁLBR

POD TYTUŁEM

c
f  fcgEMLhiD Z MM&EZ iS R I£ 3 9 .

K; iążWc. ta i mwiiina zna*eifi sj.ę w ręku 
=— każdego Świadomego robotnika —1 W ' t>

G B I V A  5 0  M lc . ■
ODSPRZEDAWCOM 20% OPUS TU.

Y ■ • . x s «• f
DONABTUAW LUB SkÓ Ł M  TOW. WYP 

' LWÓW, SYKSTUSA* 21/11.

Di". ZO F IA

WBAWDZiWb
o as b ti81 i M  ».

BIBUŁKI C Y 0A R E T 0W 1 
W  KSIĄŻECZKACH 

3 TU TK I HYOIENICTNB

a j  W A  T T  Ą

awtwhojsa ańiWa* ,jzabfwa‘:

fa b ry k a : L t iÓ W  SAKIWEHTtK 16.

KTO  CrICfc S ^ n
po najtańszych i zirźonych 
cenach niech napisze lub 
t rzyjezdżając do Łodzi się 
uda do składu fabrycznego
Sil C f r u f  " lc Piotrkowski ll- Itfl. B ff ji w ket(B
gdzie są do nabycia w resr 
tkacn i sztukach towary ns 
bieliznę, poszwy, wsypy, ia 
damskie i męskie ubrania 
płaszcze, sukna, korty 
szewioty, podszewki, również 
płótna, barchany, cajsi. chts 
stki, pończochy, obrusy, koł­
dry i wele innych towarów 
UWAGA: Wysyłam pocztą 
za zaliczką odcinki i resztki 
w każdej iiości potrzebnego 
towaru po otrzymaniu zadat­
ku Lenn. .ów i próoek^się nic 
wysyła. 3252—5

K R A J O W A  F A B R Y K A  B I E L I Z N Y
S Z Y M O N A  R A B A

L W Ó W ,  U L .  b Ł O W A « 1I ł I E Q O  L .  %
wyUoawje zastawienia x i  mpllgnę £ wyp^awr wszeiKiegn 

rodzaju X w«&sb£go lub looUrcz&Aego mAieryaiu.
Hajnawsze zefiry, pfśtna i szyfony 9 pmcessf tanie}.

*  tr . .

P s * .  k .  E 3 H O E L
L kura chorób wene­
rycznych i dfethnycn

ordynuie od 12—1 i od 3 - 5  pop­
ili  W  O  W ,  P L .  H A L I C K I

weneryczne, skórne, zastarzałe -  
wafflWiinbstBK® *1 leczy wa-Aia*tts* d r .
i f m s i c  a  t u «  * w * i u w «  ł i ,  
Wstrzykiwanie preparatu Si*® Sairarsaau tylk® prsed- 
połucniem.

Sekund. 
Szpitala

powszechnego ordynuje w chorobach skórnych i w er. er 
od 2—5-tej — kosmetyka lekarska janow ska 20.

W chorobach skórnych i wenerycznych

D r LO LA  F i ł LL£!SBJW Tfl
sekundaryusz szpitals powszechnego 

ordynuje od 3 —6 popołudniu Ż o ł k i e w w t s d  GtćS.

PI£CZeC'E  
I n O K h ó R A m Y  
T H B L I C E
Wykonuje a»iłas«i®j be pracownie na 5. piętrze.

M l i i  O .  W f c l S S  Sjksiusksli
Zamówieni j  e er®wt««yl m *“uteezit!*i ©r»wret«l9‘

N a  c l i ' 2 E r ? w " l * : o |
Świeczki, Lichtarzyki, Ozdoby,
Ognie sztuczne poleca hurtownie

M IC H A Ł H A C K E L Dom eksped. handiowj 
Lwów, Kazimierzów *a 4

1■ M M
!■)! m i l a

CZYTAJCIE c
Ad
a

£
i i

Marjańsk*
Ludowy
Humorystyczny 
R epublikański

Bff O  JSL 355 J3l. ^̂ BigJ " ’ Rodzltisiy s k  ssss

Zamówienia uskutecznia: 3WE. Jk Ł IJE fc S O JS a c O iS i/ Ł W ó w ,  B a t o r e g o  O - i .

i f i  _

najprz. pszenna i źyteia 
a m e r ^ K a ń s K a  i  K r a j o w a . 
Cepy Z B E B U &OWA WE*
Sprzedaż hartow na I pojedyncza I Przy więk- 

iz> eh llóbdacs uosiaw a do domu.

R l a r i f  e r  a v i  i r a e r  I Ss? Sifisiirzowsla ? |
T  E  L  E  P  O N 6fJlc3.

Sp«rJ»Iinta ebezób *k«rayeh I A-eneryesarefe

Pr. f f i l C K H Ł  SHLI E T E E
1 0 -3  ££kstuslia 17, ®r<Ł »d ł —8 i ®ó i a - s .

£stst- DAczata. tedakl i redaktoz odpowiedaialny : *AN SZU&YREjl. — Drtskanila Artura GoMmana we Lwowi©, oć Sykstuaka 1. IŁ


